
Cena za egzem plarz 1S groszy. Cena za egzemplarz 15 groszy.

GÓRNOŚLĄZAK
Pismo codzienne, pofwlącone sprawom ludu polskiego na Śląsku.

G Ó R N O Ś L Ą Z A K  
wychodzi 6  razy w tygodniu t kosztuje miesięcznie 
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Prsei lud -  dla ludul
Redakcja I Admlnlrtracja: Katowice Sw. Stanisława 4

Telefon 1414 I 155 — P. K. O. Katowice 304540

ZA O G Ł O SZ E N IA
płaci się 20 gr za wiersz millm. Wiersz reklamowy 70 g t. 

Na pierwszej stronie 80 groszy.
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II.

O rozm iarach  p rzyznanjlch  ulg na j­
lepiej przekonać się m ożna na podstaw ie 
kilku podanych poniżej przeliczeń:

1. W  roku 1927 zaciągnięta  zosta ła  
p o ży czk a  w 8 % listach za s taw n y ch  
P .  B rR .  w w ysokości 900 zł na okres 
dziesięcioletni. R ata  półroczna w ynos  ła 
67 zł 50 gr. Na dzień 1 s tycznia  1933 r. 
r . ieam orzona część  pożyczki w ynosiła  
475 zł. Od tej now y sum y dłużnik pła­
cić będzie ra ty  pó łroczne: w ciągu pier­
w szych  trzech lat po 10 zł 69 gr. t. j. o 
56 zł 81 gr półrocznie mniej, następnie 
przez  52 lata po 11 zł 87 gr. t. j. o 55 zł 
63 g r  półrocznie mniej, niż dotychczas .

2. W  roku 1928 zaciągnięta została  
p ożyczka  w 7 % listach za s taw n y ch  
P .  B. R. w w ysokości 3000 zł na d w a ­
dzieścia lat. R a ta  pó łroczna w ynosiła  
140 zł 70 gr. Na dzień i  s tyczn ia  1933 
roku  n ieum orzcna część pożyczki w y ­
niosła 2629 zł. Od tej nowej sumy d łuż­
nik płacić będzie ra ty  pó łroczne: w cią- 
fiu p ie rw szych  trzech  lat po 59 zł 15 gry 
t. j.̂  o 81 zł 55 gr półrocznie mniej, n a ­
stępnie przez 52 la ta  po o5 zł 72 gr. t. i. 
o 74 zł 98 g r  półrocznie mniej niż do­
ty ch cz as :

3. W  roku  1929 zaciągnięto pożycz­
kę w  7 % listach za s ta w n y ch  P. B. R. w 
w ysokośc i 12.000 zł na okres t rzy d z ie ­
stoletni. R a ta  półroczna w ynosiła  431 
zł 20 gr. Na dzień 1 s tyczn ia  1933 roku 
m eum orzona  część pożyczki wynosiła 
11.523 zł. Od tej nowej sum y dłużnik 
płacić będzie ra ty  pó łroczne: w ciągu 
p ie rw szy ch  trzech  lat po 259 zł 27 gr. tj. 
o 221 zł 93 gr półrocznie mniej, następnie 
przez  52 lata  pc 288 zł 07 gr.. t. j. o 193 
zł 13 gr półrocznie. mi.ie' niż do tychczas .

W e  w szystk ich  podanych  w yżej 
P rzyk ładach  nie doliczono dodatku ad ­
m inistracyjnego. k tó ry  pozostaje na 
p rzysz łość  bez zm iany  i w ynosi, jait 
do tychczas  V2  % p rzy  każdej racie.
II. K redyty w  obligacjach meljoracyj- 
■\ nych P. B. R.

1. Obniżenie oprocentowania. O pro­
cen tow an ie  pożyczek  udzielonych w >>- 
b ligacjach m elioracyjnych  P ań s tw o w eg o  
B anku Rolnego w ynosiło  dotychczas  
7 % t. j. 7 zł od każdych  pożyczonych  
stu z ło tych  nom inalnych i 70 zł od ty ­
s iąca  rouznie. P o-obn iżen iu  oprocento­
w an ia  na 4V2 Vo sp łata  roczna z ty tu iu  
p rocen tów  w ynosić  Ledzie 45 zł od ty ­
siąca. a  w ięc dłużnik P ań s tw o w eg o  
B anku Rolnego, k tóry  od każdego t y s ;ą- 
ca  p o ży .zk i  płacił do tychczas  w  rac.e  
półrocznej z ty tu łu  p rocen tów  35 zł, o- 
becnie płacić będzie 22 zł 50 gr.

2. Przedłużenie okresu, na k tóry  po­
życzka została udzielona. P ożyczk i w 
obligacjach m elio racy jnych  udzielane 
b y ły  począ tkow o na lat 15: w  roku u- 
b ieg łym  w ładze  P a ń s tw o w e g o  Banku 
Rolnego p rzed łuży ły  ten okres  do 'a t  
18-tu. Obecnie okres  um orzenia został 
os ta tecznie  przed łużony  do lat 36, co 
oczyw iśc ie  w płynie pow ażnie  na obniżę-

Godna odpowiedź społeczeństwa 
ślaskiegona barbarzyństwa niemieckie.

Rybnik. Dnia 9 kw ie tn ia  bież. roku 
na rynku  w  R ybniku  odbyło  się zg ro ­
m adzenie p rz y  udziale przeszło 3 
tys. osób celem zap ro tes tow an ia  p rze­
ciwko gw a łtom  niemieckim, a zw łaszcza  
dwukrotnemu pobiciu akademików pol­
skich na tutejszym terenie w  ciągu ubie­
głego tygodnia przez bojówkarzy nie­
mieckich. P o  p rzem ów ieniach  u ch w a­
lono rezolucję, dom agającą  się b ezw zglę  
dnego zw alczania prasy niemieckiej i po­
zbawienia jei debitu oocztow ego. Na­
stępnie u fo rm ow ał się kilkutysięczny 
pochód, k tó ry  p rzem asze ro w ał  w stronę 
P a ru szo w ca .  gdzie na placu huty  „Sile­
sia" odbyło  się drugie zgromadzenie. U- 
chw alono  rezolucję żądającą  usunięcia z 
tejże hu ty  w szy s tk ich  Niemców.

M ysłow ice. W czo ra j  p rzed  połud­
niem odbył się na ry n k u  w M ysłow icach  
wiec z udziałem  około 5000 osób. U chw a 
lono rezolucję, naw ołu jącą  do bojkotu tj -  
w arów  niem ieckich oraz filmów niem ie­
ckich. P o za tem  pow zię to  rezolucje, 
zw raca jącą  się do w ładz o in terw encję  
w Lidze N arodów  w spraw ie  bes tia lsk ie­
go pobicia polskich s tuden tów  w e W r o ­
cław iu.

Katowice. W  niedzielę wczorajszą w 
Katowicach odbył się doroczny zjazd Zw. 
Fowst. Śl. uchodźczych powiatów gliwic- 
ko-toszeckiego przy licznym udziale dele­
gatów.

Na zjeździe przyjęto następującej treści 
rezolucje, będącą odpowiedzią na prowo­
kacje gliwickie i znęcanie się nad ludnością 
polską Śląska Opolskiego przez bojówka­
rzy hitlerowskich.

Domagamy się stanowczo stosowania 
represalji na Niemcach w Polsce za każdy 
wypadek gwałtu i bezprawia na naszych 
rodakach dokonanych.

Domagamy się zniesienia szkół niemiec­
kich w Polsce zakazu wydawania gazet nic 
mieckich w Polsce, przywożenia gazet z 
zagranicy, domagamy się nadzoru ścisłego 
i dokładnej kontroli wszystkich organiza­
cji i związków niemieckich w Polsce, które 
sa ogniskami antypaństwowej, zakonspiro­
wanej roboty.

Domagamy się rozwiązania tych organi­
zacji niemieckich, które prowadzą zbrodni­
cza działalność na szkodę Polski.

Do wszystkich Polaków apelujemy, aby 
z cała stanowczością zaniechali podtrzy­
mywania jakichkolwiek stosunków z Nietn 
cami, aby nie pozwalali na panoszenie się 
języka niemieckiego na polskim Górnym 
Śląsku, aby omiiali sklepy i zakłady nie­
mieckie przy zakupach, aby przestrzegali.

Polacy Slaska Opolskiego zanoszą 
skargą przed trybunał Ligi Narodów.
K atow ice. Z Opola donoszą nam, że 

Dzielnica I Zw. Polaków  w  Niem czech  
w ystosow ała  do sekretarza generalnego  
Ligi Narodów sir Ericka Droummonda 
telegram w spraw ie zakazu odbycia w 
W ielkich Strzelcach popisow ego zjazdu 
śp iew aczego. Telegram  zw raca się z 
prośba do Ligi Narodów o stw ierdzenie, 
że zakaz odbycia zjazdu stanow i po­
gw ałcenie przez Niem ców Konwencj* 
G enewskiej i o przyw rócenie przez Ligę 
Narodów —  jako gw arantke —  praw

m niejszości polskiej na Śląsku niem iec­
kim, bezpieczeństw a życia  J mienia, któ­
rego —  według w łasnych  ośw iadczeń —  
w ładze niemieckie obecnie jej dać nie 
moga.

Zjazd śp iew aczy  został zakazany  
przez nadprezydenta Lukaschka, który 
ośw iadczył, że  nie m oże gv.arantować  
bezpieczeństw a życia biorącym w nim 
udział uczestnikom, w obec stosunków  
panujących obecnie na Śląsku niem iec­
kim.

by nikt w ich otoczeniu nie czytał i nie ku* 
pował gazet niemieckich.

Domagamy się usunięcia z warsztatów  
pracy wszystkich tych, którzy w stosunku 
do Państwa Polskiego są nielojalni.

Domagamy się zaprowadzenia porządku 
w administracji przemysłu śląskiego, w y­
dalenia wszystkich obcokrajowców ze Ślą­
ska f stosowania bezwzględnego nadzoru 
nad obca finanserją w przemyśle.

Knurów (Rybnickie). W  niedzielę 9 
kw ietnia  br. odbył się tu dużych rozm ia­
ró w  wiec p ro tes tacy jny  przeciw ko prze­
śladowaniu ludności polskiej w Niem­
czech przez bojówki hitlerowskie. W iec  
zw o łan y  został p rzez  miejscow'e koło 
ZOKZ. p rz y  czynnej w sp ó łp racy  w sz y ­
stkich m iejscow ych polskich organizacyj 
i stow arzyszeń . Nie wiecu p rzew odn i­
czy ł p rezes  ZOKZ. w miejscu p. R ydy- 
giel, re fera ty  zaś  wygłosili poseł B ałdyk  
i prof. Dobrowolski z Rybnika.

P o  re fera tach  uchw alono  rezolucję, 
w  k tórej zgórą  dw u ty s ięczn y  tłum  mani­
fes tan tów  protestuje przeciw  bezprzy­
kładnemu prześladowaniu i terroryzo­
waniu ludności polskiej w  N iem czech  
przez bojówki hitlerow skie oraz przeciw  
barbarzyńskiemu niszczeniu ośrodków  
kulturalnych tejże ludności polskiej, któ­
ra siedzi na odw iecznie polskiej ziem i, 
a na której N iem cy sa jedynie elem en­
tem napływ ow ym .

W  daiszych rezolucjach m anifestan­
ci żądają odebrania debitu zagranicznym  
pismom niemieckim i w zyw ają polskie 
społeczeństw o do bezw zględnego bojko­
tu gazet, czasopism , tow arów  i filmów  
niemieckich.

Radjostacje  polskie m anifestanci w e­
zwali do przeciwdziałania antypolskiej 
propagandzie radia niem ieckiego.

P o n ad to  m anifestanci w z y w a ją  spo­
łeczeństw o  polskie do zajęcia energicz­
nej i stanow czej postaw y w  spraw ie 
mieckiej.

nie w ysokości tej części ra ty . k tó ra  b ę­
dzie w noszona na um orzenie kredytu .

3. Sześcioletni okres ulg dodatko­
w ych  (karencji). P rz y  pożyczkach  za ­
c iągnię tych w obligacjach meljoracyj- 
nych P ań s tw o w eg o  Banku Rolnego obo­
w iązy w ał  począ tkow o trzyle tni okres  T- 
g o w y :  w tym  okresie  dłużnik Banku 
sp łacał jedynie procenty , nie w nosząc 
żadnych  w płat  na poczet um orzenia po­
życzki. A więc przez  p ierw sze  trzy  lata 
po uzyskaniu  k redy tu  m elioracyjnego 
dłużnik — od każdego tys iąca  zło tych  -- 
płacił tylko op rocen tow anie  w w y so k o ­
ści 70 z ło tych rocznie w ra tach  półrocz­
nych po 35 zł. P o  upływie trzech  lat 
dłużnik miał płacić rocznie 124 zł 60 gr 
od każdego tysiąca . A więc ra ta  pół­
roczna od każdego tys iąca  z ło tych w y ­
nosiłaby 62 zł 30 gr, do czego dochodź .1 
jeszcze dodatek  adm in is tracy jny  w w y ­
sokości %  w stosunku rocznym .

O becnie ok res  u lgow y przedłużony 
jest na 6 lat. t. zn. że przez  6 lat od zacią­
gnięcia pożyczki dłużnik płaci od k aż­

dego tysiąca  z ło tych tylko oprocen to ­
wanie. w y n o szące  rocznie 45 złotych w 
dw óch pó łrocznych  ra tach  po 22 zł 50 gr. 
Po  upływ ie  6 lat rozpoczyna  sie sp łaca­
nie kapitału  pożyczki, p rzyczem  całuo- 
w ita ra ta  półroczna od każdego tys iąca  
z ło tych w yniesie  nie. jak poprzednio, 62 
zł 30 gr. lecz tylko 30 zł 60 gr. do czego 
dojdzie jeszcze tak. jak poprzednio 
rocznie na adm inistrację.

Na p rzyk ładzie  obniżenie ra ty  p łaco­
nej przez dłużnika k red y tu  w obligacjach 
m eljoracyjnych P ań s tw o w eg o  Banku 
Rolnego p rzed s taw ia  się w sposób na­
s tępujący :

Zaciągnię ta  zos ta ła  na początku 1930 
roku pożyczka  w w ysokośc i 3000 zło­
tych w 7 % obligacjach m eijoracyjnych. 
W  ciągu trzech  p ie rw szych  lat okresu 
ulgow ego dłużnik płacił jedynie opro­
cen tow anie  w w ysokości 105 zło tych 
półrocznie :  p o cząw szy  od 1933 r. ra ta  
miała się zw iększyć  o część p rz y p ad a ­
jącą na um orzenie długu. T a  norm alna 
ra ta  pó łroczna w yn ios łaby  186 zł 90 gr. 
Obecnie dłużnik k o rz y s ta  z d o d a tk o w e­

go okresu  ulgow ego przez  dalsze t r z y  
lata, w  ciągu k tó rych  płaci w y łączn ie  
zniżone oprocentow anie . R a ta  w ynosi 
w tym  okresie  67 zł 60 gr, t. j. o 119 zl 
30 gr mniej od tego, do czego  zobow iązał 
się. zaciągając  pożyczkę. P o c z ą w s z y  od 
1936 roku płacić będzie ra tę  pó łroczną  
w w ysokości 91 zł 80 gr, co oznacza  zniż­
kę ra ty  o 85 zł 10 gr. W  po w y ższem  
obliczeniu nie uw zględn. dodatku  adm i­
n istracyjnego, w ynoszącego , tak  jak  i 
poprzednio %  % w  stosunku rocznym .

T ak  znaczne ulgi dla dłużników, 
p rzyznane  z pow ażnem  uszczupleniem  
dochodow ości insty tucyj p ań s tw o w y ch ,  
zos ta ły  ustanow ione w celu radykalnego  
1 o s ta tecznego  p rz y w ró ce n ia  w a rs z ta ­
tom rolniczym  zd ro w y ch  pods taw  go­
spodarow ania .  J e s t  rz eczą  zrozum iałą,  
iż insty tucje  k red y tu  rolniczego oczeku­
ją obecnie ścisłego i te rm inow ego  w y ­
w iązy w an ia  się ro ln ic tw a z tak  w y ra źn ie  
z łagodzonych  zobow iązań. W  ten spo­
sób stanie o tw o rem  droga  do p ow ro tu  
zaufania i o d budow y  k red y tu  rolniczego.

(C iąg  da lszy  nastąpi.)
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Walny zjazd prezesów i delegatów związku 
poszkodowanych uchodźców śląskich.

Katowice. Roczne walne zebranie 
prezesów i delegatów związku poszko­
dowanych uchodźców śląskich, zagajo­
ne przez prezesa Mainke odbyło się 
wczoraj w Katowicach w atmosferze 
wysokiego patrjotyzmu i ukochania Oj­
czyzny. Obok spraw  i bolączek, dają­
cych się we znaki poszkodowanym u- 
chodźcom, silny nacisk zebrani licznie 
delegaci kładli w czasie swych obrad na 
momenty polityczne i bieżące zagadnie­
nia polskiej polityki w odniesieniu do na­
szego zachodniego sąsiada.

Poseł Syska. witając zjazd imieniem 
klubu poselskiego N. Ch. Z. P . i wła- 
snem stwierdził, że stale jeszcze paląca 
sp ra w a  uchodźcza nie znajduje na leży­
tego zrozumienia i oddźwięku na Śląsku. 
Mówca nie żywi nadziei, by w obecnej 
chwili uchodźcy mogli uzyskać pełne za­
spokojenie sw ych słusznych pretensyj. 
p rzyczem  rozwiązania tego zagadnienia 
nie należy spodziewać się na terenie sej­
mu śląskiego, czy władz wojewódzkich, 
lecz w sejmie Rzeczypospolitej. Zanim 
to się stanie uchodźcy winni wytężyć 
sw e wysiłki w tym kierunku, aby w y ­
w alczyć  sobie pddobne p raw a i przyw i­
leje w  uzyskiwaniu pracy, jakie posia­
dają członkowie innych organizacyj o 
tradycjach walk wyzwoleńczych. Uwa­
ża p. poseł, źe uchodźców należy trak­
tować narówni z inwalidami wojennym., 
gdyż iak ci postradali zdolności fizyczne, 
uchodźcy utracili wskutek sw ych pol­
skich przekonań zdolność materialną 
W yw ody  p. posła Syski zebrani nagro­
dzili oklaskami. Kolejny mówca p. Ku­
piłaś jako członek tow arzystw a opieki 
nad uchodźcami i były prezes związku 
uchodźców wyraźnie stwierdza, że gdy­
by  nie sobkostwo dawniejszych zarzą­
dów, partyjńictwo i niezgoda, to zagad­
nienie odszkodowań dla uchodźców dziś 
nie istniałoby, gdyż wszelkie pretensje 
daw no byłyby  już zaspokojone. W obec- 
nem położeniu gospodarczo-politycznem 
P ań s tw a  i finansowem Skarbu niema 
tnowry o rychłem i zupelnem rozwiąza­
niu tego problemu. P. Kupiłaś poruszył 
jeszcze spraw ę przejęcia domów uchodź 
czych przez województwo: w tej mierze 
toczą się już rokowania.

Po  przerł')wieniach powitalnych w y­
brano prezydjum zjazdu, w skład które 
go weszli pp. Grzesik, Gucek i Ligen- 
dza. Ze sprawozdań poszczególnych 
członków zarządu wynikało, co z uzna­
niem wszyscy przyjęli, że pan wojewo­
da Grażyński do postulatów uchodź­
czych odnosił się zawsze z pełną przy­
chylnością, w yrazem  czego były liczne 
konferencje jego z przedstawicielami 
związku i obrona interesów uchodź­
czych  u władz centralnych.

W  dyskusji przewodniczący wydzia­

łu wykonaw czego w pięknem przemó­
wieniu uderzył mocno w strunę patrjo- 
tyczną i wskazał, że 65-iysięczna rzesza 
uchodźcza jest poważną aw angarda pol­
skości wobec naporu rozwydrzonych 
hord germańskich. Zabierali jeszcze glos 
pp. Stypa. Skornia. Gawenda. Hatko. Ro­
kita. Hajn, Bula. Czapla, Dąbrowa. Dwo- 
rowy. Ryborz, Suda i inni. W szyscy 
poświęcali sw e uwagi trapiącym bolącz­
kom. niemniej przemówienia ich o w !a- 
ne były  duchem wysokiego patrjoty­
zmu.

Do zarządu na now y okres kadencyj­
ny wzeszli pp.: prezes Mainka, wicepre­
zesi dr. Sojka i dr. Rostek; sekretarz  
Lepiorz, zast. Grudzki; skarbnik Błasz­
czyk; ławnicy Trocer, Szafarczyk, Trze 
ciak. W ydział w ykonaw czy stanowią p. 
p.: przewodniczący radca W ocka oraz 
członkowie: mec. Bartuś, Grzesik, Li- 
gendza. Borszcz, Bartocha. Ryborz, Ga­
łązka, Skrzypiec i Pasoń. Komisja rewi­
zyjna składa się z członków pp.: Mazur­
kiewicz, Gawenda, Osadzin, Skronią. 
Żonek; do sądu honorowego weszli pp.:

pprok. Sojka, prof. Parchetka, Koło­
dziejczyk. Długi. Kuc.

W uchwalonych rezolucjach zebrani 
domagają się uwzględnienia ich postula­
tów uchodźczych, apelując do p. Woje­
wody. by nie ustaw ał w  wysiłkach i 
staraniach na rzecz uchodźców u władz 
centralnych, dalej rezolucje poruszają po 
krzywdzenie uchodźców przez Spółkę 
Bracka 1 domagają się usunięcia krzyw ­
dzących zarządzeń ponadto uchodźcy 
domagają się od władz bezpieczeństwa, 
aby opiekowały się u nas Niemcami tyl­
ko w  tym stopniu, w  jakim po tamtej 
stronie opiekuje się policja Polakami, a 
wreszcie w zyw ają uchodźcy społeczeń­
stw o polskie do bezwzględnego i syste­
m atycznego bojkotu towarów i prasy 
niemieckiej oraz ograniczenie szkół 
mniejszościowych. P o wysłaniu depesz 
hołdowniczych d.o Pana P rezydenta, 
Marszałka Piłsudskiego i Pana W oje­
wody dr. Grażyńkiego prezes Mainka 
zamknął obrady, które przez cały czas 
stały na wysokim nnr'omie i przepro­
wadzone były  zgodnie i harmonijnie.

4. kupon
(razem 5) na

bezpłatne ogłoszenie
P ff*  Wyc!at i zachowat I T M

O b jaśn ien ie n iżej.

Straszny m ord rabunkow y 
w K rasnel p o d  C oszynem.

Cieszyn, (tel. wł.) W  ubiegłą nie­
dzielę o godz. 15.30 dokonano zuchwa­
łego napadu na stojący na uboczu dom 
Amelji Puczkowej we wsi Krasna koło 
Ogrodzonej w  Cieszyńskiem. Bandyta 
w targnął do mieszkania i zażądał od 
Puczkowej 300 złotych. Kiedy P. oświad 
czyła. że nie posiada gotówki, rabuś do­
był rewolweru i przyłożyw szy lufę do 
skroni swej ofiary, wypalił, raniąc Pucz- 
kowa ciężko. Na ratunek napadniętej po­
śpieszyła służąca Emiija W aclawik, któ­
rą bandyta strzałem w głow ę położył 
trupem na miejscu, następnie przeszu­
kał mieszkanie i znalazłszy 100 złotych.

zbiegł w kierunku Ogrodzonej. Sąsiedzi 
zaalarmowani strzałami, pośpieszyli na 
miejsce i zastali straszny widok.

Słabe oznaki życia dającą Puczkową 
przewieziono niezwłocznie do Szpitala 
Śląskiego w Cieszynie, gdzie w alczy ze 
śmiercią. Policja zarządziła natychmiast 
obławę, na ślad spraw cy jednak nie na­
trafiono. W edług zeznań Puczkowej, 
która na chwilę uzyskała przytomność, 
napastnikiem miał być około 20-letni 
młodzieniec, średniego wzrostu, o tw a­
rzy okrągłei. ubrany w czarny kapelusz 
i jasne gabardynow e palto.

Sieroty.
Pow ieść z niedawnych czasów.

15) (Ciąg dalszy.)
. — A potem — mówił dalej ksiądz — 

gdy tę ostatnią posługę nieboszczykowi 
oddamy, pomyślę też o was. Józefo, i o 
w aszych dzieciach. Nie martwcie się 
Pi»*jto i nie płaczcie. Będę się starał, 
ażebyście nie zginęli.

— Podziękujcie dzieci księdzu probo­
szczowi — zawołała Makowa.

Dzieci rzuciły się do rąk księdza pro­
boszcza. a on jak praw dziw y ojciec tunl 
je do siebie i głaskał po twarzach i gło­
wach.

Zaiste piękny to był widok widzieć 
j^zezacnego starca wśród tych dzieci. 
Oczy jego pełne miłości spoglądały to na 
biedne sieroty, tą na nieszczęśliwą wdo­
wę ociemniałą. Jak ptaszęta p rzestra­
szone napaścią jastrzębia, tulą się pod 
skrzydła matki, tak te sieroty garnęły 
się pod opiekę swojego ksivdza.

W szyscy, nie wyłączając księdza, 
byli tak wzruszeni, że przez długą chwi­
lę panowało milczenie, wśród którego 
słychać było jedynie stłumione w est­
chnienia i łkanie.

— Bywajcie zdrowi — rzekł w resz­
cie ksiądz proboszcz — a nie płaczcie. 
Bóg czuwa nad sierotami.

Potem  się pożegnał i wyszedł.

Objęcie władzy biskupiej nad wojskiem  
polskiem przez ks. biskupa .1. Gawlinę.

W arszawa. P. Marszałek Piłsudski! 
o trzym ał następującą depesze: Z okazji 
pełnienia pierwszej oficjalnej funkcji i 
bytności w Modlinie nowego biskupa 
Polowego w szyscy zebrani składamy 
Cl, Panie Marszałku, posłuszne wyrazy 
czci i hołdu. (— ) Ks. biskuo połowy Ga­
wlina i gen. brygady Szylling.

*

Warszawa. W niedzielę. 9 bm. w koście­
le garnizonowym przy ul. Długiej odbył się 
uroczysty ingres ks. biskupa Józefa Gawli­
ny. Świątynię wypełniły delegacje wojska, 
oddziałów i oficerów garnizonu warszaw-

Makowa uspokoiła się w sercu po od­
wiedzinach księdza, bo największa tro­
ska, która ją gnębiła, jak dzieci wych .- 
wać zdoła, stała się mniej wielką. Mając 
zapewnioną pomoc duszpasterza, nabra­
ła ufności, że dzieci nie zginą.

Cały dzień jednak przeszedł w smut­
ku niezmiernym. Cobądź Józefa lub 
dzieci czyniły, wspomnienie ojca nasu­
wało się im ciągle i odnawiało świeżą, 
ranę serca. Gdziebądź okiem rzuci! , 
wszędzie przypominało im się. źe ojca 
nie ma. Jeszcze wczoraj był. a dziś o  
już me ma i nigdy, nigdy nie będzie.

Nigdy!
Ach. jakże okrutnem jest to słowu! 

Nigdy już nie usłyszą słowa ojcowskie­
go. nigdy wzroku jego nie ujrzą, nigdy 
nie zobaczą jego uśmiechu, ani smutku, 
n.gdy nie zasiędą z nim razem przy sto­
le, albo wieczorami przy książce, a l b » 
latem przed domem. Nigdy, nigdy...

Któreź serce nie rozpłacze się. nie za­
krwawi. gdy straci najdroższą na świę­
cie osobę! Więc choć ksiądz proboszcz 
Makową pocieszył, choć wciąż przveh .- 
dzili znajomi i sąsiedzi. aby jej wyrażać 
współczucie i serce krzepić, dusze wdo­
w y i dzieci zbolałe były niezmiernie. 
Chodzili jak nieprzytomni, wszelka ro­
bota wypadała im z rąk. Izy spływały 
po licach.

Do izby. gdzie nieboszczyk nad w y­
nalazkiem rozmyślając, zazwyczaj sie­

skiego. Przed kościołem ustawiła Się kom­
pania; honorowa 30 p. p. Legj’. Akademick.ej 
ze sztandarem i orkiestra. Przy drzwiacn 
głównych kościoła na przybycie ks. bisku­
pa Gawliny oczekiwało duchowieństwo ! 
generalicja. W chwili, gdy ks. biskup poło­
wy Gawlina, przybrany w szaty pontyf:- 
kalne wstępował do świątyni wojsko spre­
zentowało broń a dowódca O. K- I. gen. 
Jarnuszkiewicz powitał ks. biskupa Chle­
bem i sola. Zkolei ks. prałat Mchalski wrę- 
czył ks. biskupowi klucze, iako symboi 
objęcia władzy duszpasterskiej. Następnie 
ks. biskup Gawlina wstąpił do kościoła Tu 
z ambony powitał dostojnika kościelnego 
ks. prałat Michalski, poczem ks biskup wy­
głosił powitalne przemówienie do wojska 
z okazji dzisiejszej uroczystości.

Do Czy e n kówi
Chcąc, aby nasi Czytelnicy wszech­

stronnie korzystać mogli z działu ogło­
szeń naszych gazet, które abonują po­
stanowiliśmy zainteresować czytelni­
ków tvmże działem przez bezpłatne o- 
głaszanie sie. W tvm celu zamieszcza­
my w pierwszych dniach każde­
go miesiąca kupony w ilości 5 sztuk,  co 
drugi dzień jeden kupon. Po wycięciu i 
nadesłaniu tych 5 kuponów razem do 
Administracji naszych gazet, umieści­
my bezpłatnie drobne ogłoszenie do 15 
słów , którego tekst należy równocześ­
nie przesłać z kuponami. C zw arty  ku 
pon zamieszczamy w numerze dzisiej­
szym. Zaznaczamy, że nadesłać trze­
ba w szystkie 5 kuponów razem na 1 o- 
głoszenie!

Korzystajcie zatem. Kochani Czytel­
nicy, ze sposobności bezpłatnego ogła­
szania. wycinajcie kupony i nadsyłajcie 
w raz z tekstem ogłoszenia (do 15 słów) 
do Administracji naszveh gazet.

Pogrzeb ks. biskupa A. Nowaka.
Przemyśl. Dziś odbyła sie tu eksporta- 

cja zwłok ś. p. biskupa przemyskiego^ Ana­
tola Nowaka. Po odprawieniu modłów w 
sali pałacu biskupiego, w którym zwłwki 
dotychczas spoczywały, nastąpiło przenie­
sienie zwłok do katedry. Przed pałacem 
biskupim ustawiła sie kompanja honorową 
38 p. p. z orkiestrą. Trutnne wynieśli na -•a- 
mionach księża wśród bicia dzwonów. \ ’a 
czele orszaku żałobnego kroczył ks. pry­
mas Hlond w otoczeniu licznych blskunów. 
Za trumna postępowała rodzina, przedsta­
wiciele władz państwowych i wojskowych, 
delegacje stowarzyszeń oraz tłumy oubl cz 
ności. W katedrze, gdzie zwłoki złożono 
na katafalku, chór alumnów seminarium 
duchownego odśpiewał pieśni żałobne, oo- 
czem odprawione zostało nabożeństwo.

Dalszy cfag uroczystości pogrzebowych 
odbędzie się jutro ó godz. 10-tej;

Śmierć ks. arcybiskupa Mańkowskiego.
Lwów. W pociągu Przem yśl — W ło­

dzimierz Wołyński w przedziale I klasy 
zmarł wczoraj nagle ks. biskup wołyń­
ski Mańkowski. Biskuo Mańkowski przy 
był wczorai do Przem yśla  na pogrzeb 
zmarłego przed kilku dniami biskupa 
przemyskiego Anatola Nowaka. Po cere- 

; monjach żałobnych biskup Mańkowski 
wsiadł do pociągu, udając sie zpowrotem 
do Włodzimierza Wołyńskiego. Gdy 
ooc!ąg zajechał na stacje Zimna Woda. 
ks. baskup Mańkowski niespodziewanie 
zasłabł i do 2 minutach wyzionął ducha.

dział, ani Makowa, ani dzieci nie wch )- 
dziły. W szystko  w niej jeszcze tak było. 
•ak wtedy, gdy Mak późnym wieczorem 
ją opuszczał. Na stole leżały piłki, młot­
ki. śrubki, gwoździki, nitki tuż obok pa­
piery z rysunkami i obrachunkami. ob<k 
książka z obrazkami maszyn podobnvcn 
otwarta, jak ią Mak był pozostawił: na 
stole i na podłodze widać było tu i ow ­
dzie zrzynki, kawałki drzewa, odpadka 
które przy robocie podobnej powstają; 
wszystko tak było. jakby majster, pra­
cujący przy tym stole, był tvlko na 
chwilę robotę opuścił, ale zaraz powróć, 
i będzie dalej rozmyślał, próbował i dłu­
bał.

Widok ten sprawićby musiał Józefie 
i dzieciom tern sroższą boleść i dla tego 
me wchodzili do tej izby i z pewna bo- 
jaźnią unikali, ażeby do niej wejść Zda­
wało im się. źe u drzwi tej izby stanęła 
zimna i nieubłagana śmierć z jjiieezem 
na straży...

Przeszedł dzień i przeszła noc. a ra­
nek następnego dnia. piękny i pełen 
światła i ciepła, wstał na ucieche ludzi 
Lecz dla wdow y i jej dzieci krasa jego 
przysłonięta była kirem żałoby tern cięż­
szej, ponieważ tego dnia spodz iew an) 
się przywiezienia 'zwłok Maka.

Jako też pod wieczór zajechał wóz 
przed dom i stanął.

— Ojciec! — zawołał Franek, spoj­
rzaw szy  przez okno.

Na to słowo mały Józef i Jadwis.ą 
rozpłakali sie bardzo, a Makowa zbladła 
i zrazu nawet powstać nie mogła z krze­
sełka.

— Franek, podaj mi rekę! — rzekła.
Pow staw szy, szła wolnym krokiem 

ku drzwiom, llez to razy stawała w 
tych drzwiach, ażeby wracającego z 
pracy męża powitać! A teraz, a teraz... 
S traszliwe powitanie i serce rozdziera­
jące.

Ludzie wnosili właśnie przykryte  
czarną materją ciało do sieni a stamtąd 
do izby, gdzie nieboszczyk pracował 
i przebywał.

W progu stała Makowa cała drżąca. 
Oto mąz jej wraca. Lecz dla Boga. n:e 
tak, jak dotąd byw ało : nie wita jej m.- 
fem słowem, lecz zimny, milczący, z 
zraniona piersią, m artw y. Ona czuje 
chłód wie:ący od trupa, chłód śm erci. 
Ach. jakże się to wszystko w jednej 
chwili zmieniło. Dawniei wnosił w ra­
cający mąż do mieszkania ciepło radość 
i życie. Jego bvstrv  umysł podniecał 
umysły całej rodziny: jego rozmowy i 
dziećmi rozwijały rozum dzieci: pogoda 
jego serca przelewała się w serca naj­
droższych mu osób i choć czasem smu­
tek panował w chacie przed jego prze­
byciem. gdy on wchodził w rodzim e 
progi, robiło się w domu ciepło, wesoło, 
bo ojciec wrócił.

(Ciąg dalszy nastąpi.)



Kronika bieżącą
Poniedziałek

kwietnia

Św . Ezechiela proro­
ka.

Św . ApoIIoniusza, ka
piana męczennika. 
Slow .: Gorysław.

Jutro wtorek, 11 kwietnia: Św . Leo­
na Wielkiego, papieża i doktora Kościo­
ła.

*
W schód Zachód

S ł o ń c a  o godz. 5,03; o godz. 18,29.
K s i ę ż y c a  o godz. 19,01; o godz. 4,45.

Pełnia  o godz. 14, minut 17, sek. 39.

Z historii ilaskle*.
10 kwietnia. 1350. Książę Mikołaj ra 

ciborski i opawski zatwierdził w  Kaci 
borzu fundację ołtarza w  kolegjackiej 
kaplicy na zamku. — 1400. Obywatel 
Opola Konrad Kromer (praw dopodobnie .*,(Wituluvvc |J( 
kupiec) zapisał miastu słodcwnię przy jeszcze takich 
ulicy Odrzańskiej, by urządziło z niej 
szpital św. Aleksego, dla ośm męskich 
i żeńskich osób. — 1608. W  czw artek  
po pierwszej niedzieli po Wielkanocy 
wprowadzono w urząd starostę ziemi 
raciborskiej Jana barona Pruszkow skie­
go na Pruszkowie, Białej, Chrzelicach 
Zimnicy, Greczu itd., radcy i szambela 
na królewskiego. — 1741. Wojsko austr­
iackie w  walce o Śląsk, poniosło klęl 
skę pod Małąwsią (Mollwitz), zadaną 
przez wojska pruskie. — 1818. Na mocy 
rozporządzenia rządu miasto Rybnik 
stało się miastem powiatowem. — 1845 
Henryk Foerster późniejszy Książę -bi 
skup wrocławski został przez w roc ław ­
ski fakultet teologiczny mianowany dok­
torem teologji. — 1848. Dwór Kamieni­
ca na Bosacu, który w  ostatnim czasie 
należał do dyrektora  Benisza, zo­
stał przez jego spadkobiorców sprzeda­
ny posiedzicielowi dóbr rycerskich Wil­
helmowi Adamowi, a w r. 1865 kupił go 
Książę raciborski na subhaście. — 1854 
Ustawa z tego dnia

O dawne ubezpieczenia austriackie. 
Cieszyn. ] dziś są ludzie, k tórzy chcą 

na dożywocie lub na czarną godzinę 
śmierci mieć pewną kwotę pieniężną za­
gwarantowaną. Taki sam sposób zabez­
pieczenia sobie pieniądza istniał i w cza­
sach zaborczych. Ludzie zawierali ubez­
pieczenia w  istniejących w ów czas to­
w arzystw ach ubezpieczeniowych, pra­
cujących na ziemiach należących obec­
nie do Polski, płacili regularnie ra ty  
cieszyli się nadzieją, że grosz w ydany 
w małej ilości wróci kiedyś w  postaci 
poważnej kwoty. Oto nadeszła wojna, 
a z nią rozgraniczenie względnie nowv 
układ państw poszczególnych, na czem 
właśnie dużo ludzi ubezpieczonych bar­
dzo poważne poniosło stra ty . Niektór 
tow arzys tw a  ubezpieczeniowe nad lo­
sem sw ych klijentów się już zastanowi­
ły, zrozumiały obecne położenie i choć 
w części, jeżeli już nie w całości, wpła­
cony pieniądz owym  stronom wróciły 
Lecz nie wszystkie tow arzys tw a ubez 
pieczeniowe poszły tą drogą. Dużo jest 

. które w  tym względzie 
me poczyniły odnośnych kroków. Rząd 
pertraktował już z kilku odnośnemi to­
warzystwam i. by pewne odszkodowanie 
względnie realizowanie polis od tako­
wych wymusić, co też nastąpiło. Na 
Cieszyńskiem operowało za czasów  Au- 
strji tow arzystw o ubezołeczeń „Donau“ 
z siedzibą w  Wiedniu; owo odwołuje się 
wciąż w ten sposób, że polis odnośnych 
realizować dotąd nie może, gdyż per- 

zadanąj traktacje rządu polskiego z rządem w 
Austrji dotąd nie ukończono. Spraw a ta 
zastanowienia jest godna, gdyż rozchodzi 
się tu o grosz nieraz mozolnie uciułany; 
pewne odszkodowanie byłoby w obec­
nych ciężkich czasach dla wielu jedno­
stek ogromną ulgą. Otwiera się zatem 
szerokie pole dla posłów z ziemi Cie­
szyńskiej i Małopolski na sejm w W ar­
szaw ie; przypilnujcie owej spraw y już 
nareszcie, o to W as proszą gorąco c„ 
którzy są pokrzywdzeni a owej błogie] 
chwili wypłacenia należnej im kwot* 
doczekać się nie mogą. O to błagają

Z Cieszyńskiego.
W as W asi wyborcy, w  których obronie 
na terenie sejmu warszawskiego swój 
głos na pewno podniesiecie. Dla W as Pa  
nowie Posłowie now y wyścig  pracy! 
Który pierwszy! (c)

Rekolekcje dla nauczycieli.
Dziedzice. W  domu rekolekcyjnym 

oo. Jezuitów w  Dziedzicach odbędą się 
trzydniowe zamknięte rekolekcje dla 
nauczycieli. Początek dnia 11 kwietnia 
o godz. 19, zakończenie rano 15 kwietnia 
o godz. 7. Koszta za pobyt wynoszą 17 
złotych. Rekolektanci mogą korzystać 

pięknego i zacisznego parku. Należy 
ze sobą przywieźć mydło, ręcznik i 
Przybory toaletowe, (c)

Nieszczęśliwy wypadek. 
Dziedzice. Dnia 5 bm. na tutejszej 

stacji kolejowej przy  przetaczaniu wago 
nów kolejowych uległ nieszczęśliwemu 
w ypadkow i przetokowy Ludwik Paw li­
ca. Koła odcięły mu p raw ą  nogę pow y­
żej kolana. P o  udzieleniu pierwszej po­
mocy okaleczonego umieszczono w  szpi 
talu powszechnym w  Bielsku. (c

Przy dolegliwościach żołądkowo- 
klszkowych, braku apetytu, atonji kiszek, 
wzdęciach, zgadze, odbijaniach, ogólnem 
podrażnieniu, bólach głowy migreno­
wych zastosowanie 1—2 szklanek natu­
ralnej wody gorzkiej Franciszka-Józefa 
wywołuje doskonałe opróżnienie prze­
wodu pokarmowego. Zalecana przez lek.

w a z tego dnia ujęła w  lam y sta 
tutu dla całego państwa prusko-niemiec-, 
kiego obowiązki i p raw a bractw  górni- tów, jak przy  parcelacjach przez Okrę-

Komitet dożywiania ubogiej dziatwy  
szkolnej.

Zebrzydowice. W  naszej miejsco 
W'ości zawiązał się już dawno myślowy 
Komitet dożywiania ubogiej dziatwy 
szkolnej. Z dniem 3 b. m. nastąpiło ot­
warcie kuchni, w której dożywia się co­
dziennie 100 ubogich dzieci. Fundusze 
na powyższy cel zebrano dzięki ofiarno­
ści miejscowego społeczeństwa. Jctóre 
docenia ważności tej szlachetnej akcji w 
dzisiejszych ciężkich czasach oraz w y­
datnej pomocy starostwa, które dotych­
czas ofiarowało 200 kg cukru i 50 kg ry ­
żu. Nie można taksamo zamilczeć o w y­
datnej pomocy ze strony tutejszego dwo­
ru, skąd otrzymuje półdarmo i nawet 
bezpłatnie mleko. Kuchnia ta mieści się 
w’ starym  budynku szkolnym. Dzieci 
tam mają dogodny dostęp. Dziś kuchnia 
dobrze się rusza, a to zawdzięcza się ru 
chliwemu ścisłemu komitetowi

czych.
W r°ku: 1663. Od tego roku parafia 

Wielkie Sierakowice i sąsiednia parafja 
Rachowice miały wspólnego proboszcza 
zamieszkującego w Rachowicach. P ro ­
boszczem był ks. Ignacy Jatulides. — 
1663. W końcu kwietnia nadeszła do 
W iednia wiadomość, że Turek w sile 
170 000 żołnierzy wszedł na W ęgry, 
przekroczył rzekę W ag i wpadł do Mo­
ra  wji. Śląsk uchwalił dać cesarzowi po 
moc w sile 6 000 chłopa piechurów 
jednego tysiąca konnych na wiasny 
koszt. Racibórz i Opole postawiły 3S8 
pieszych i stu konnych.

Bacznołi percefairc!
P rzed  kilku dniami obszernie pisa­

liśmy w  „Katoliku11 o zebraniu osadni­
ków (parcelantów) w dniu 26 m arca rb. 
w  Panewniku. Na temże zebraniu u 
chwalono dwie rezolucje:

1. Osadnicy województwa śląskiego, 
zebrani w liczbie 242 w Panewniku, do- 
m agają się od miarodajnych władz, aby 
ze względu na ciężkie położenie gospo­
darcze w  rolnictwie, kiedy ceny za pro­
dukty rolne spadły o 50 procent w sto­
sunku do 1927 roku, wpłynęły na Urząd 
Ziemski  ̂ i przedsiębiorstwo osadnicze 
„Ślązak", by ; 1 zrewidowano szacunek 
ziemi; 2. obniżono cenę kupna; 3. obni­
żono procenty -od pożyczek; 4. przedłu­
żono czas spłaty rat, 5. wstrzym ano o- 
procentowanie pożyczek najmniej na 
przeciąg 2 lat. Zarządzenia te winne 
mieć na celu: doprowadzenie osad par 
ceiacyjnych do pewnej rentowności, u- 
możliwienie osadnikowi wyżywienie 
siebie i swej rodziny, co obecnie jest 
niemożliwe wobec wygórowanych cen 
ziemi i warunków spłat i oprocentowa­
nia. opartych na obliczeniach z przed 
'Kilku laty. Obecny stan rzeczy dopro­
w adza osadników do ostatniej nędzy i 
rozpaczy.

11. Zebrani stwierdzają, że spółka o- 
sadmeza „Ślązak" jest upośledzona w 
s.osunku do okręgowych urzędów ziem­
skich wskutek nieudzielania parcelan- 
tom „Ślązaka" takich samych kredy-

gowy Urząd Ziemski t. j. do 85 procent 
ceny kupna. Zebrani uważają taki stan 
rzeczy za upośledzenie ludności Śląsk, i 
domagają się od władz państwowych, 
ażeby Bank Rolny udzielał parcelantom 
sląskim takich samych kredytów, jakich 
udziela parcelantom osiadłych na parce- 
l ^ h P 0 Okręgow ym  Urzędzie Ziemsk 
Szybka pomoc tutaj jest nieunikniona 
konieczna.

— Nowe znaczki pocztowe z podobi­
zną Żwirki i Wigury. W artość znacz­
ków ustalona zostanie na 30 gr. Rysu­
nek znaczka przedstawia na ciemnych 
tłach w ramach ornamentacyjnych dwa 
portrety, z lewej śp. Franciszka Źwirkę, 
z prawej strony inż. S tanisława W igu­
ry. Pod portretami umieszczone będą 
na wstęgach napisy: „Fr. Żwirko i St. 
Wigura". — Kolor znaczka utrzym any 
jest w  tonie ciemno - zielonym.

— Dzieci bezrobotnych wolne od 
czesnego. Ministerstwo wyznań religij­
nych i oświecenia publicznego wydało 
zarządzenie, wedle którego, począw sze 
od roku szkolnego 1933-34, dzieci bez­
robotnych pracowników umysłowych 
na równi z dziećmi inwalidów korzystać 
mają z praw a pierwszeństwa przy zwal 
nianiu od czesnego.

W sprawie osób, udaiacych się  
zagranicę w celach emigracyjnych.
Osoby, zamierzające emigrować, win­
ny, przed rozpoczęciem starań o wyjazd 
zwrócić się do centrali Syndykatu  Emi­
gracyjnego w W arszaw ie  (Niecała 7) 
lub do oddziałów i agentur na prowincji 
w  celu otrzymania wiarygodnych i bez­
płatnych informacyj, dotyczących moż­
liwości wyjazdu do obranego kraju oraz 
uzyskania pomocy w wyrobieniu doku­
mentów podróży, wym aganych druków, 
świadectw  itp.

Zdarza się bowiem często, że kandy­
daci na wyjazd zagranicę, zamiast udać 
się do instytucji, powołanej do załat­
wiania spraw  i formalności wyjazdo­
wych, zgłaszają się do pokatnych i nie­
legalnych doradców, nie znających prze 
pisów emigracyjnych, k tórzy obiecują

za wysoką zapłatą wyrobić paszport 
zagraniczny i inne dokumenty, w  rze­
czywistości zaś narażają petentów na 
stra ty , spraw  bowiem nie załatw ią przy 
chylnie. Syndykat Emigracyjny jest in­
stytucją powołaną przez rząd do spra­
wowania wszelkich czynności, zw iąza­
nych z przygotowaniem emigrantów do 
wyjazdu zagranicę, należy więc do 
Syndykatu Emigracyjnego zw racać  się 
z całem zaufaniem.

Województwo śląskie.
Z katów ckiego

Zebranie Zw. Emer. Urzędnik. Państw.
Samorządowych, Komunalnych itd.

+  Katowice. P rzed  niedawnym cza­
sem odbyło się walne zebranie Zw. 
Em erytowanych Urzędników Państw o­
wych, Sam orządowych, Komunalnych i 
W ojskowych na W ojewództwo Śląskie 
z siedzibą w Katowicach, na którym 
wybrano nowy zarząd, w  skład którego 
wchodzą: prezes Mateusz Kulig, wice­
prezes Aleksander Enzinger, sekretarz  
Franciszek Kuropatwa, zast. sekr. Ema­
nuel Schittko, skarbnik Antoni Beker, 
zast. skarbnika Jan Feluks, przewodn. 
komisji rewizyjnej Walerjan Barków  
członkowie Tadeusz Niklewicz, Stani­
s ław  Czerwiński, zastępcy: Jan P ilaw a 
i Emil Szczęsny.

Za opór władzy.
Katowice. W  grudniu ub. r. powiado­

miono I. komisarjat policji w  Katowicach 
że niejaki Józef Swientek z W ełnow ca 
dokonał włamania do biur Związku Re­
gulacji R aw y  w Katowicach. P rz y  a re ­
sztowaniu Swientek stawił posterunko­
wemu opór, a znajdujący się w  jego 
mieszkaniu Edmund Swientek i Franci­
szek Żaczek pomagali mu. Wkońcu je- C” Ce ol?yw ate lsk3 zmarłej prezeski. W  
dnak Świentka siła s n m w a b n n o  ń n  „J,koncu °becny na uroczystości wielebnydnak Świentka siłą sprowadzono do a- 
resztu. W szyscy  trzej odpowiadali przed 
sądem okręgowym w Katowicach. Józef 
Swientek tłumaczył się tern, że k ry ty ­
cznego dnia był zupełnie pijany, reszta 
oskarżonych zaś tłumaczyła się, że zo­
stali oskarżeni z zemsty przez niejaką. 
Nowakową, której mężowi donieśli o jej I

świadek Now akowa przyznała, że ma 
do oskarżonych żal. Sąd skazał Józefa 
Świentka na 6 miesięcy więzienia, Żacz­
ka i Edmunda Świentka zaś uwolnił dlą 
braku dowdów.

Krzyż na niebie.
Katowice. W  nocy z piątku na sobotę 

o godz. 2,30 a 3-cią zauw. niezwykłe zja- 
2.30 a 3-cią zauważono niezwykłe zja­
wisko na niebie. Oto od księżyca, bę­
dącego w  pełni, bił silny blask, który u- 
tworzył krzyż. Zjawisko widziane by- 
ó  w  postaci świetlnego krzyża. W y w o ­
łało to ogólne zdumienie oraz tysiączne 
komentarze, tembardziej, iż krzyż ten 
był widziany tak wyraźnie, jakby go kto 
wym alował na niebie. Krzyż ten wido­
czny był przeszło godzinę.

Stęsknił się za więzieniem. 
Katowice. W  nocy z piątku na so­

botę o godz. 3 przytrzym ano na gorą­
cym uczynku usiłowanego włamania do 
biura Zw. M etalowców ̂ mieszczącego się 
w Katowicach przy ul. P leb iscy tow ej 1, 
Stanisława Koralusa, pochodzącego z 
Dąbrowy Górniczej. Koralusa zwolniono 
przedterminowo z więzienia z końcem 
listopada br., gdzie odbywał karę 3-ler- 
niego więzienia za różne kradzieże. W  
czasie rewizji osobistej znaleziono u nie­
go 4 w ytrychy, żelazny łom i dłuto. Od- 
statwiono go do aresztów  policyjnych 
celem przeprowadzenia dalszych docho­
dzeń.

Znaleziono 5 funtów słodyczy. 
Katowice. Podaje się do publicznej 

wiadomości, iż w  biurze znalezionych 
rzeczy przy ul. Pocztowej 2, pokój 56, 
oddano paczkę, zawierającą około 2 i 
pół kg. kostek czekoladowych. Niezna­
nego właściciela tejże czekolady w zy­
w a się,^ by zgłosił swe pretensje co do 
własności w  biurze wyżej zapodanem 
w  przeciągu 7 dni od dnia ogłoszenia 
obwieszczenia, gdyż w przeciwnym ra­
zie pretensje jego wygasną.

Skradli olej z wózkiem.
Katowice. W  nocy na 4 bm. po roz­

biciu kłódki włamano się do m agazynu 
firmy „Hartwig" przy ulicy Stalmacha 

skradziono 2-koł. wózek ręczny oraz 
4 beczki oleju wartości 700 zł. Spraw cy 
po dokonanej kradzieży odjechali ze 
skradzionym olejem w niewiadomym kie 
runku.

Znikły silniki elektryczne.
Chorzów. W  czasie od 3—5 bm. nie­

znani dotychczas sp raw cy  włamali się 
do hali maszynowej przy szybie kolejo­
wym w Chorzowie i skradli na szkodę 
kop. „Hr. Laury"  2 silniki elektryczne, 
łącznej wartości 1200 zł. Silnie podej­
rzani o tę kradzież są pracownicy firmy 
„Karbon" przejściowo zatrudnieni na 
wspomnianej kopalni, (k)

Akademja ku czci śp. Gertrudy Sitkowej 
+  Kończyce. Dnia 2 kwietnia odbyła 

się w  sali p. S tarowicza w  Kończycach 
akademja ku czci śp. Gertrudy Sitko­
wej. Koło Tow. Polek urządziło tę aka­
demię, aby  oddać pośmiertny hołd swej 
niestrudzonej w  pracy przewodniczce, 
oraz wspomnieć jej zasługi. Na podw yż­
szeniu, przystrojony kwiatami, widniał 
portret zmarłej. Na akademję przybyło 
wiele gości, k tórych słowem  wstępnem  
powitała p. Maleczkowa. W  skupieniu 
wysłuchali w szyscy  przemówienia p. 
Stolotowej, która w  krótkich słowach 
opowiedziała o cichem i ofiarnem życiu 
i czynach niezapomnianej Zmarłej. De­
legatka z głównego zarządu p. Ciemię- 
gowa w  mocnych słowach podkreśliła 
pracę obywatelską zmarłej prezeski. W

ks. proboszcz Doleżych podniósł zasłu­
gi i cnoty Zmarłej jako obywatelki, 
chrześcijanki, matki i żony. Akademję 
urozmaicono odpowiedniemi do chwili 
deklamacjami i śpiewem. (k

Kara za obrazę urzędników. 
Bielszowice. W  dniu 7 bm. odbyła

prowadzeniu się. P rzesłuchana jako*się przed sądem grodzkim w  Rudzie



Z obrad se'tcii samorządowe] N. <h. Z. P.
+  P szczyn a. S ekcja  odby ła  s w e  ze ­

branie m iesięczne w  dniu 2 kw ietn ia  rb. 
w  sali P olsk iego  Domu Ludow ego  w 
P szczyn ie  pod p rzew odn ic tw em  p. dyr.  
P rzys ieck iego .  Zastąp ionych  było  17 
gmin tutejszego okręgu  w osobach 38 
przedstawicieli ,  t, j. radnych  wzgl. na­
czelników  gmin. P o  omówieniu sp raw  
o rgan izacy jnych  wygłosi! p. inż. T w a ­
róg. tu te jszy  budow niczy  pow ia tow y, 
bardzo  rzeczo w y  i n ad zw y cza j  popular­
nie i zręcznie ujęty  re fera t  na tem at:  
„B udow a d róg  g ru n to w y ch  z szczegól- 
nem uwzględnieniem  w a ru n k ó w  powiatu 
pszczyńsk iego11. W  dyskusji ustalono 
sze reg  cennych  w skazów ek , zrealizo­
w anie k tó ry ch  p rzyczyn i  się n iezaw od­
nie do polepszenia d rogostanu  w pow ie­
cie. Szczególne za in te resow an ie  w y w o ­
ła ła  sp ra w a  udrzew ien ia  dróg, co o cz y ­
wiście s taje  się ak tualnem  dopiero po 
doprow adzen iu  drogi do należytego  s ta ­
nu używ alności.  Do obsadzenia  dróg 
nadają się z wielu w zględów  jedynie 
d rz ew k a  ow ocow e. P r z y  rej sposobno­
ści w yraz i ło  zebranie  życzenie, ażeby 
w ydz ia ł  p o w ia to w y  w m iarę możności 
p rzep row adził  usunięcie p rzy d ro żn y ch  
d ębów  i jesionów, zastępując je w y łąc z ­
nie d rzew kam i ow ocow em i. Następnie 
podniesiono, iż rodzaje i ga tunek  d rze ­
w ek  ow o co w y ch  koniecznie dos tosow ać 
należy do gleby oraz  w a ru n k ó w  a tm o ­
sfe rycznych  danej miejscowości. W  spra 
wie odpowiedniego doboru gatunków  
d rzew ek  ow o co w y ch  s łużyć będzie w y ­
dział pow ia tow y , m ając specjalnego o- 
grodnika. rz eczo w ą  radą  i pomocą. T rz e ­
ba także  pam iętać o tern. iż d rzew a  o- 
w ocow e należy  s tale  i umiejętnie pielę­
gnow ać i o taczać  je dobrze  przem yślaną  
opieką. Akcja sadzenia  i p ielęgnowania 
d rz ew ek  ow o co w y ch  pow inna być zor­
gan izow ana i p rzep row adzona  p rzy

współudziale  w szys tk ich  czynn ików  
w y c h o w aw c zy ch  danej gm iny jak szko­
ły, kościoła o raz  wszelkich zw iązk ó w  
szczególnie m łodzieży, ażeb y  do h odow ­
li d rzew  ow o co w y ch  w zbudzić zamiło­
w anie i w y m ag an e  zrozumienie. Dopiero 
w ó w czas  us taną  tak  zdziczałe  i sm utne 
ob jaw y niszczenia d rz ew ek  ze strony  
m łodzieży. O becnie należy  d rz e w a  o- 
w ocow e o czy szczać  i przynajm niej po­
bielić rozczynem  w apiennym . Niektóre 
gminy jak n. p. P o ręba .  R adostow ice  i 
inne zw ró c iły  się do og rodn ic tw a  pow ia­
tow ego o pomoc w  walce ze szkodnika­
mi d rz ew  o w ocow ych . W sk u tek  tego 
przep row adzono  w  gminach tych nale­
ży te  skropienie koron d rz ew  ow oco­
w ych  rozczynem  „Neoden G rina“ . Kilo 
tego p rep ara tu  kosztuje d.80 zł i w y s ta r ­
cz y  na 50 Itr. w odv . W y d z ia ł  pow iato ­
w y  posiada specja lny ap a ra t ,  rozpylacz, 
k tórego  u ży cza  za in te reso w an y m  gmi­
nom bez in teresow nie , poiiczając dziennie 
tylko 4 zł za obsługę apara tu .  P r z y  do­
brze zorgan izow anej akcji m ożna w  prze 
ciągu jednego dnia skropić kilkaset 
d rz ew  o w o co w y ch  i w ytęp ić  w zarodku 
wszelkie szkodniki.

Dalsze b ard zo  poży teczne  ra d y  i 
w skazów ki d o ty czy ły  now ej u s taw y  dro 
gow ej o raz  s p ra w  drogow ych , w cho­
dzących  już w ściślejszy zak res  działal­
ności radnych  gminnych.

W  ogólnym  poglądzie na działalność 
sekcji sam orządow ej s tw ierdzono, iż o r­
ganizacja ta spełniła w ubiegłym  o k re­
sie w  zupełności sw e  w ielostronne zada­
nie. p rzyczyn ia jąc  się fachowem i re fe ra ­
tami oraz  udzielaniem zaw odow ej po ra­
dy do na leżytego  pełnienia obow iązków  
radnych  gminnych dla dobra  powiatu, 
a tern sam em  dla um iłow anej O jczyzny  
naszej.

ro z p ra w a  g łó w n a  z o skarżen ia  p. n a ­
czelnika gminy O lszow skiego  i urzędni­
k a  gm innego Kiczki p rzec iw ko  dr.  Ed­
w a rd o w i  Ziaji. lekarzow i p rak tycznem u. 
D r. Ziaja uży ł bow iem  w  odniesieniu do 
p. naczelnika gm iny O lszow skiego  i u- 
rzędn ika  gm innego p. Kiczki w  sw y ch  
pismach, sk ie ro w an y ch  do w ydz ia łu  
p o w ia to w e g o  w  Katow icach  i sądu 
g rodzkiego  w  R udzie o b e lży w y ch  s łów . 
Na ro zp raw ie  g łów nej p rzy zn a ł  się dr. 
Z iaja do w iny , w obec  czego sąd  zasto- 
so w u jąc  okoliczności obow iązu jące  za ­
sądz ił  dr. Ziaję za w y s tęp e k  z § 255 k. 
k. w  dw óch  w y p a d k ach  na łączną karę  
3  tygodni a resz tu ,  50 zł. g rz y w n y ,  10 
zł. op ła t  sąd o w y c h  i ponoszenie kosz tów  
postępow ania .  (k

Z KróL Huty
F ałszerze pieniędzy przed sądem.

W c zo ra j  odby ła  się w Król. Hue c 
ro z p ra w a  p rzec iw ko  Probstow i Franci­
szkow i ze  Ś w iętoch łow ic I 8-miu tow a­
rzyszom  oskarżonym  o fałszow anie, pod 
rabianle, przechow yw anie i puszczanie 
w  obieg fa łszy w y ch  monet dw u-złoto- 
w ych , 5-z łotow ych  i 10-złotow ych na te­
renie w ojew ództw a śląskiego i krakow* 
sk iego a w  szczególności w Ś w iętoch ło­
w icach, Król. Hucie, Katowicach i B iel­
sku. J a k  z ro z p raw y  w ynika. P ro b s t  
p rz eb y w a ją c  w więzieniu w 1931 r. do­
w iedz ia ł  się od jedneg  z współw ięźniów , 
że  jest jakaś p a n r iv  Poznaniu , n ieznane­
go nazw iska, k tó ra  sprzedaje  fa łszy w e 
pien iądze po zniżonej cenie. P o  wyjściu 
z w ięzienia za pożyczone pieniądze na­
b y ł  fa łszy w e  m onety  i rozpoczął pusz­
czać  je w obieg. W  wyniku rozprawy  
Probst skazany został na 6 lat w ięzienia. 
Innych  o skarżonych  uwolniono.

Nieudałe włam anie.
Król. H uta. Dnia 6 bm. w ieczorem  

około godz. 20 po wybiciu  szy b y  w ok­
nie w szedł do m ieszkania  P a w ła  M zyka 
p r z y  ulicy Ks. Skarg i 10 niejaki W ik to r  
K rem er  z C hropaczow a. S p łoszony  je­
d n ak  przez  p rz eb y w a ją ca  w fem mie­
szkaniu  k re w n ą  poszkodow anego  Mzv- 
ka, sp ra w c a  zbiegł przez okno i 'uciekał 
ul. Katow icką. Na alarm  w szczę ty  przez 
p oszkodow anego  jeden z p rzechodniów  
p rz y t r z y m a ł  uciekającego w łam y w a cza  
i oddał go w ręce  policji. W  czasie ba­
d an ia  p rzy zn a ł  Się do za rzuconego  mu 
czynu .

W ykrycie szajki złodziejskiej.
Król. Huta. P o d  za rzu tem  w łam am a 

do  m agazynu  kupca O lm era  p rzy  ulicv 
S ty czy ń sk ieg o  dokonanego w  lutym  br. 
doniesiono do w ładz  sąd o w y c h  celem 
u k a ran ia  W ik to ra  Sąsalę , Karola Szczy- 
piora, P a w ła  H a tza  i Jan a  M intzera. 
w s z y s c y  z Król. Huty. * onadto  s p ra w ­
co m  udow odniono ca ły  sze reg  innych 
w łam ań .

Z Św’e'ochłow!ckieso
Fatalny strzał.

Lipiny. Dnia 8 bm. rano o godz. 5.40 
znaleziono w  budce s trażackie j  p rzy  g łó ­

wnej bram ie  kop. M atylda Zachód w 
Lipinach zwłoki s tróża  nocnego 40-let- 
niego W ik to ra  Doli z Szarlocińca. ubca 
Król. Hucka z p rzes trze loną  k latką pier­
siow ą na wylot. Obok zw łok  znaleziono 
re w o lw er  marki „ S a n e r“ nr. 2686 kal 
7.65 mm. W e z w a n y  na miejsce w y p ad ­
ku lekarz s tw ierdz ił  śm ierć wskuteis 
k rw otoku  płuc i polecił ods taw ić  zwłoki 
do szpitala w P iaśnikach. S tw ierdzono, 
że w d anym  w ypadku  nie zachodzi żad ­
na zbrodnia. Dola bow iem  n a jp raw d o ­
podobniej przez n ieostrożne manipulo­
w anie z na ład o w an ą  bronią spow odo­
wał w y s t rz a ł  i zranił się śmiertelnie, (ś)

P rzem yt przypłacił utratą nogi.
Łagiewniki. Dnia 6 bm. w południe 

w  czasie  nielegalnego p rz e k ra c z a n a  
g ran icy  z Niemiec, p rzy  kamieniu g ra ­
nicznym  0.98 w Łagiew nikach , p o s trze ­
lony zosta ł  w y s trz a łem  z karab inu  przez 
funkcjonariusza s t ra ż y  gran. 17-letni Ra- 
benda W ła d y s ła w  z Łagiew nik . Nabój 
p rzeszed ł przez kość lew ego uda. skut­

kiem czego okaleczonego odstaw iono do 
szpitala  hutniczego w P iaśnikach, gdzie 
mu nogę am putow ano , (ś)

Z Pszczyńskiego
W alne zebranie T ow arzystw a Półek.

+  P szczyn a . Dnia 4 bm. odbyło  się 
w  P szcz y n ie  na sali Domu L udow ego 
w alne zebran ie  miejsc, koła. na k tórem  
dokonano w y b o ru  now ych  w ładz . U stę­
pujący za rząd  zdał dok ładne  sp ra w o ­
zdanie ze sw ej działalności z r. 1932-33. 
Ze sp raw o zd ań  w ynikało , że za rząd  po­
mimo ciężkich czasó w  i p rzy  m ały ch  
zasobach pieniężnych zdołał dużo dla 
dobra  sw y ch  członkiń zdz ia łać;  szcze­
gólne podziękow anie należy się n ies tru ­
dzonej p rzew odniczące j d. Ś w iderow ej,  
k tó ra  n ap raw d ę  z wielkiem pośw ięce­
niem pracuje dla dobra koła. N ow ow y- 
b rany  za rząd  p rzed s taw ia  się jak na­
s tępuje : p. Ś w id e ro w a  1 przew ., p. Ni- 
k laszow a 11 przew.. p. G n y p o w a  I sekr., 
p. T w a ro g o w a  II sekret.,  p. Z einbokow a

Jes t  to s tronn ic tw o  m ające podobny cel 
co Zw. Śl. Kat., lecz należy do opozycj’. 
Ś koro  jednak p o lsk x h  doczekaliśm y się 
rządów , to ich potępiać i zw alczać  na.n 
nie w ypada a to szczególnie w obecnej 
dobie, gdy  ca ły  św ia t  pod obuchem k ry ­
zysu  się ugina. Sytuac ia  gospodarcza  
iest ciężka nikt jej też nie p rz e w id y w a ł :  
również nikt ulepszyć jej nie może. Sama 
n aw et głośna opozycja  nie postaw iła  do­
tąd wniosku, że tędy lub ow ędv  do u- 
zdrow ienia schorza łych  stosunków  pro­
wadzi droga. T akiego  m ęża opatrzno­
ściow ego opozycja dotąd nie w vda ła  
Opozycji bić b raw a , to sp raw a  łatwa, 
lecz d o s ta rczy ć  lekarza  na tę chorobę 
św ia to w ą  ona przecież nie była dotąd w 
stanie. Rząd polski p ra tu je  nad uzdro­
wieniem obecnych anorm alnych  stosun­
ków  co m oże:  ostatn io  now a us taw a  
k ar te low a  zapobiega wszelkiemu nad­
m iernemu w ypom pow aniu  raczej w y d u ­
szeniu ostatniego grosza  z kieszeni obv- 
w a te la :  wszelkie zam iary  rządu ida prze 
cież po linj: obniżki cen wszelkich zmo­
nopolizow anych lub skarte lizow anycli  
a r ty k u łó w :  obniżona zosta ła  rów nież  ; 
s topa p rocen tow a od kredytu , p o ży czk 1 
k ró tko term inow e, zamieniono na długo­
term inow e. w ydano  oprócz tego ca ły  
sze reg  d ek re tó w  chron iących  w a rsz ta ty  
p racy  przed lekkom yślną licytacją. 
R ząd  prze ca łą  silą p ary  do obniżki od­

I. skarbn iczka ,  p. S k o p o w a TI. skarbn„  
pp. C ichom ow a. C h robokow a . G rzech -  
nikowa. K oczarow a i W aku liczow a ła- 
w niczki. pp. H essow a, O lszew sk a  i 
S peid lów na komisja rew izy jna .  Nowo- 
w y b ra n em u  za rząd o w i . .Szczęść Boże" 
do dalszej ow ocnej p racy .

P rzedstaw ien ie teatralne.
4- Szeroka. W  drugie św ięto  w iel­

kanocne odegra  tu tejsze SM P. p rzed s ta ­
wienie tea tra lne .  O d eg ran a  zostanie sztu 
ka w zru sza jące j  t reśc i:  „Szczęś l iw y ,
kto jeszcze  m atkę  m a“ i hum oreska  
„K rew niak  z A m eryki" .  P o czą tek  p rzed­
s taw ien ia  o godz. 7. C eny  zniżone, dla­
tego u p ra sza  się w szy s tk ich  o liczne 
p rzybyc ie .  (p

Z Rybnidce^o
W ystęp  chóru kościelnego w  I. św ięto  

wielkanocne.
+  Rybnik. Z okazji ogłoszenia Roku 

Jub ileuszow ego  śmierci C h ry s tu sa  P an a  
i Odkupiciela ludzkości p rzez  P ap ieża  
P iusa  XI. odśp iew a w  p ie rw sze  św ięto  
W ielkanocne  chór  kościelny , .C ecy lja“ 
w  Rybniku w  n o w y m  kościele św . Anto­
niego na sumie p rzy  akom paniam encie  
słynnej o rk 'e s t ry  kolejowej, sm y czk o ­
wej pod ba tu tą  pp. Szulca  i K. Z orych-  
ty .  „III M issa"  kom pozycji B rossig 'a  z 
b ło g o s ław ień s tw em  „T an tu m  ergo".

Dach się  spalił.
Rybnik. W  nocy na 6 bm. z n iew y ja ­

śnionej d o tychczas  p rz y c z y n y  w ybuch ł 
pożar na s t ry ch u  domu m ieszkalnego 
F ranc iszka  Małki i zniszczył dach domu. 
oraz  różny  d robny  sp rzę t  złożony na 
strychu , czem  w y rząd z i ł  szkodę na oko­
ło 5000 zł.

O gołocili sklep z towaru.
Rybnik. W  nocy na ó bm. po w y w a ­

żeniu drzw i łomem że laznym  weszli od 
strony  podw órza  nieznani do tychczas  
sp ra w cy  do składu m anufak tu ry  W eich- 
mana H erm ana w  Rybniku. Rynek, i 
skradli w iększą  ilość jedwabiu, m a te r ia ­
łu na  g arderobę  dam ską ,  eoliny czarne j 
i g ranatow ej,  koszul t ry k o to w y ch ,  ręcz­
ników białych, ręczn ików  fro te ro w v eh ,  
chustek  popelinowych. dużych  w ełm a- 
nych chustek, k ilkanaście parasolek m ę­
skich i dam skich i 50 zł w bilonie. Ogól­
na w a r to ść  skradzionego materjału w y ­
nosi około 4600 zł.

Bojkot prasy niemieckiej.
W odzisław . B ojkotow anie  p ra sy  ha- 

k a ty s ty czn e j  w  R ybnick iem  p rzy b ie ra  
w iększe  rozm iary .  O sta tn io  pozbierano 
gaze ty  h ak a ty s ty c zn e  w  W odz is ław iu  i 

! spalono je na rvnku  p rzy  wielkim u- 
dziale ludności. P o d cza s  palenia gaze t 
odśpiew ano „R otę" .  Rów nież spalono 
pisma niemieckie na kop. Emy.

Zgon czytelnika.
Kop. Em m y. Dnia 28 m arca  zm arł  

w  kw iecie wieku śp. W ilhelm Jeszku. 
Z m arły  był w ie rnym  czyte ln ik iem  „Ka­
tolika" od długich lat. Niech odpoczy­
w a  w  pokoju. (r

setek  od d ługów  p ry w a tn y ch  i h ipotecz­
nych. W y n ik a  więc z tego w szystk iego ,  
że rząd  nad dolą sw y ch  poddanych  
wciąż myśli i ich d o b roby t  podnieść p ra ­
gnie. P o  om ówieniu sp ra w  ogólnopań • 
s rw o w y ch  p rzeszed ł m ó w ca  do sp raw  
W o jew ó d z tw a  Śląskiego, k tó re  cieszy 
się w łasn y m  sam orządem  czyli au tono­
mią. O bjaśn iw szy  szczegó łow o obecny 
budżet śląski tak w dochodach jak w 
w y d a tk ach  poruszy ł p. poseł obszernie 
najboleśniejszą kw estję  bezrobocia. W ła  
dza pragnie jak najw iększą  ilość b ez ro ­
botnych za trudn ić :  w y p ra co w a n o  dla­
tego ca ty  plan zatrudnienia bezrobo t­
nych : ponosi wielkie ofiary, by w szędzie 
wśród ow y ch  rzesz  łagodzić i w y rz ą ­
dzone k rz y w d y  przez w yrzucen ie  z p ra ­
cy uśm ierzać. Pod koniec rozw odził S’ę 
p. poseł nad sp raw am i, k tóre  interesują 
ro ln ików : om ów ił on us taw ę m eliora­
cyjną. d rogow ą, lasow ą i cafy sze reg  
innych sp ra w  zw iązanych  z rolnictwem. 
Po tak w yczerpu jących  w y w o d ach  na­
stąpiła ży w a  dyskusja , w śród  k tórej li­
czni obyw ate le  w różnych  sp raw ach  za­
bierali głos. na co znów referen t o b sze r ­
ne daw ał objaśnienia. Po  uchw alen.u  
kilku rezolucyj zam knął p rzew odn iczący  
3 -k ro tnym  okrzyk iem  na cześć P. P r e ­
zydenta . M arsza łk a  Polski i Ojca św. 
tegoroczne p ie rw sze  zebranie  posel­
skie. (c)

Listy naszych Czytelników.
Jak pracuje koło Z .0 .  K. Z. I sam ej sali akadem ja Z. O. K. Z. i Ligi 

K atow ice - B rynów . W  n ied z ie lę , 'M o rsk ie j  i Kolonialne., w  k tórej wziął
dnia  2 bm. odby ło  się w a lne  zebran ie  
ko ła  Z. O. K. Z. w  B rynow ie .  O becnych  
ponad  150 cz łonków . W  prezyd  urn za ­
siedli pp. inż. Suszyński,  inż. Dudek oraz 
d y re k to r  Kudlicki, k tó ry  w  ob sze rn y m  
re fe rac ie  zo b razo w a ł  obecną sy tuac ję  
po lityczną, naw ołu jąc  do tw orzen ia  je­
dnolitego i z w a r te g o  frontu na kresach  
zachodnich. Ze sp raw o zd ań  cz łonków  
za rzą d u  w ynika ,  że koło liczy obecnie 
288 cz łonków  ( +  32), zeb rań  odbyło  U , 
zeb rań  za rządu  i wspólnych  zebrań  z 
p rzedstaw icie lam i innych polskich orga- 
nizacyj 13. saldo kasy  na now y rok ob­
rach u n k o w y  w ynosi 260.—  zł. Po  udzie­
leniu absolutorium  pow ołano  do p racy  
n o w y  z a r z ą d ó w  stanie  d o ty ch czaso ­
w y m  a m ianow icie :  p rezes  p. Sztygar
W . S ław iński I w icep rezes  PoloczeK. 
Ii w icep rezes  i skarbn ik  p. Rajnoch. se­
k re ta rz  N aw rat.  W dyskusji  om aw iano  
obecną  sy tuac ję  po li tyczną w y m a g a ją ­
c ą  w y trw a n ia  od cz łonków  Z. O. K. Z. 
na posterunku n a ro d o w y m  oraz  zgrupo­
w a n ia  w szy s tk ich  P o lak ó w  na Śląsku 
pod sz tanda ram i Z. O. K. Z. Po p rzy ję ­
ciu rezolucji zam knię to  w alne  zebranie, 
poczerń n a ty ch m ias t  odby ła  się w tej

udział p. w icew ojew oda  dr. Saloni w 
to w a rz y s tw ie  se k re ta rz a  Ligi p. kap ita ­
na Sum ow skiego . C zy s ty  dochód z a k a ­
demii p rzeznaczony  został w  połowie 
na flotę n arodow ą, w  połowie na kolonje 
letnie Z. O. K. Z.

Z zebrania poselskiego.
K ończyce W ielkie. W  niedzielę, dma 

2 kwietnia  br. odbyło  się u nas zebrań  e 
poselskie z ramienia Związku ś ląsk ich  
Katolików. Po zagajeniu zebrania przez 
miejscowego k ierow nika  szkoły  Bagiń­
skiego w y b ran o  go również na p rz e w o d ­
niczącego. Jako  taki udzielił on głosu 
Dosłowi na sejm śląski p. P a la rczykow ,.  
k tó ry  na w stępie podkreślił 50-letn ą 
działalność Zw. ś l .  Kat. w zakresie  kul­
tury  i o św ia ty  jedynie na terenie  ś l ą ­
ska C ieszyńskiego. P ionieram i tego •>- 
gromu p racy  byli księża Ś w ieży  i Lon- 
dzin. k tó rzy  jako posłowie nigdy w rogo 
dla ów czesn y ch  rządów  usposob:eni nie 
byli. lecz zaw sze  rzeczow o  i ob jek tyw - 
me. w skutek  czego  ich re spek tow ano  i 
ich żądania w dużej m ierze uw zględnia­
no. W  ostatnim  czasie zapuszcza na zie­
mi C ieszyńkiej Chadecia sw e korzenie.
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Z  ilctska Opolskiego.
Na całym  froncie hitlerowcy.

W edług doniesienia gazet niemiec­
kich zostanie przewodniczącym górno­
śląskiego wydziału prowincjonalnego 
nauczyciel Adamczyk z Opola, kierow­
nik organizacyj hitlerowskich na Śląsku 
Opolskim. Również usunięto dotychcza­
sowego prezydenta izby rolniczej Franz- 
kego oraz dyrektora  tejże izby dr. P a -  
welke.

W taki sposób usuwa się polskie napisy!
W  czwartek, dnia 6 kwietnia rb. 

przyszedł do właściciela restauracji p. 
W aw rzynka  w Strzelcach nauczyciel 
W agner, oświadczając mu. że żąda od 
p. W aw rzynka p. Margosch, przewodni­
czący Schutzstaffel w Strzelcach, by w  
przeciągu dwu godzin zdjął transparent 
restauracyjny z napisem polskim, ina­
czej szyld rozbiją. Pan W aw rzynek  te­
lefonicznie zwrócił się do policji a taK- 
że do landratury. O godz. 13.45 zatele­
fonowano do p. W aw rzynka  z urzędu 
Policyjnego w Strzelcach i oświadczo­
no mu. bv natychmiast kazał usunąć 
szyld restauracyjny, na co p. W. odpo­
wiedział. że takie zarządzenie jest snrze 
czne z przepisami konwencii genewskiej. 
Mimo to urzędnik policji Heisig nalegał 
na usuniecie transparentu.

O godzinie 14.30 przyszedł do restau­
racji wachmistrz policji Paździor i po­
wiadomił p. W aw rzynka , by natych­
miast zalepił szyld restauracyjny. Jest- 
to zarządzenie policyjne, którego pisem 
ne zatwierdzenie doręczone zostanie za 
pół godziny. O ile nie uczyni tego na­
tychmiast. przyjdzie grupa ludzi i roz­
bije transparent.

Wreszcie wymieniony wachmistrz 
zamówił malarza. którv o godzinie 15 
zalepił część napisu, mianowicie ..Re­
stauracja Jan" a został tvlko ..Inh. W a­
wrzynek". W ypadek ten iest jaskrawym  
dowodem, że oolic a państwowa, pod 
naciskiem organizacyj hitlerowskich, 
spełnia wszystkie ich żądania. Inaczej 
pa Śląsku Polskim, gdzie policja i wogó- 
Je władze otaczaią szczególną opieką 
składy i przedsiębiorstwa, które osten­
tacyjnie afiszują się po niemiecku.

1  B v t o m s k k n j o .

Sołtys i amtowy Pytel w Rokitnicy 
otrzymał urlop do 15 maja. Tym czaso­
wą administrację gminy powierzono o. 
sołtysowi Sikorskiemu. W niezadługim 
czasie zostanie przeprowadzony w ybór 
nowego sołtysa. Pan Pytel jest centrów

cem a po podziale Górnego Śląska zaj­
mował stanowisko kierownika biur w 
sądzie rozjemczym dla Górnego ŚląsKa 
w Bytomiu, którego prezydentem jest 
dr. Kaeckenbeck.

•
T ea tr  Polski w  Katowicach odegra 

w  poniedziałek, dnia 10 kwietnia rb. w 
Teatrze Polskim w Bytomiu wielkie mi- 
ster.um religijne w 4 aktach (15 obra­
zach) „Męka i śmierć Chrystusa czyli 
Golgota". Ceny miejsc od 20 fenygów 
do 2 marek. Początek przedstawienia o 
godz. 7,15 wieczorem. Bilety do nabycia 
w sekretariacie P. K. Tow. Szkolnego 
w Bytomiu, ulica Gliwicka 10 (pierwsze 
piętro, pokój 8). Z uwagi na Wielki T y­
dzień spodziewać się należy, że lud nasz 
tłumnie na przedstawienie przybędzie. 

*

Miejska linja tram wajowa ma być 
rozszerzona. Mianowicie ma być budo­
wana jeszcze w bieżącym roku odnoga 
tejże iinji z Rokitnicy do mikulczyckie- 
go dworca kolejowego. Obvdwie. a tak­
że okoliczne, gminy zyskałyby na tern 
bardzo.

*

Kolegjum profesorskie wyższej szko­
ły realnej w Bytomiu na ostatniej przed- 
wielkanocnej konferencji uchwaliło 
wnieść do magistratu i radv mie skiej po 
danie i przemianowanie uczelni na „Hit­
ler - Oberrealschule". Uchwałę tę zako­
munikował dyrektor szkoły dr. Walko 
zgromadzonym w auli gimnazjastom. 
kończąc swą przemowę trzykrotnym  o­

krzykiem na cześć Hitlera, poczem od­
śpiewano pieśń bojową „Horst-Wessel- 
Lied".

Z Zabrskiego.
W  dniu 3 kwietnia rb. obchodził dłu­

goletni czytelnik i agent „Katolika" p. 
Wincenty Skubacz z Zaborza swoje 80- 
lecie urodzin. Z tej okazji życzymy mu 
najpomyślniejszego zdrowia, błogosła­
wieństwa Bożego oraz doczekania się 
100 lat życia. ^

Rażona paraliżem została w koście­
le św. Józefa w Zabrzu 69-letnia wdo­
wa Marja W. Przyw ołano  lekarza, który 
nieszczęśliwej udzielił pierwszej po­
mocy. ;

Na kopalni „Sośnica" został zabity 
przez prąd elektryczny rębacz Rysza.'d 
Saletz z Zabrza. Zwłoki jego odstawio­
no do kostnicy przy lecznicy knapszaf- 
towej.

W  ubiegłą środę nadprezvdent pro­
wincji górnośląskiej zakazał do 30 w rze­
śnia rb. miesięcznik „Zjednoczenie", or­
gan Zjednoczenia Zawodowego Polskie­
go, wychodzącego w Zabrzu.

Z Gliwickiego.
Pięciu młodych uzbrojonych ludzi 

wtargnęło do składu firmy Manneberg 
przy ulicy Dworcowej w Gliwicach i za­
żądało wydania pieniędzy. W  tej chwili 
o tworzyły się drzwi od sieni, co tak 
przeraziło bandytów, że w tej chwili

' * v\ ś: •, ę  ^
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JE . ks. B iskup Kubina po odpraw ieniu Mszy św . w yg łasza  kazanie do pielgrzym ów  nad brze 
glem Jordanu  w miejscu, gdzie św. Jan  dokonał C hrztu Pana Jezusa.

dali drapaka, oczywiście nic nie zabie­
rając z sobą.

W  czw artek  wieczorem kilku osobni 
ków wybiło kilka szyb w  oknie Banku 
Ludowego w Gliwicach. Policja przy­
trzym ała 7 osób celem stwierdzenia ich 
nazwisk.

Z Raciborskiego.
Rada miejska w  Raciborzu, w  prze­

wadze hitlerowska, powzięła na swem  
pierwszem posiedzeniu następujące u- 
chw ały : Kanclerz niemiecki Adolf Hit­
ler i podnaczelnik oddziałów szturmo­
wych okręgu górnośląskiego nauczyciel 
Adamczyk z Opola zostają zamianowa­
ni obywatelami honorowymi. Ulice 
D worcowa i Tumska zostaną przemia­
nowane na „Adolf - Hitlerstrasse". Pen­
sje urzędników miejskich nie mogą prze­
kraczać 700 marek miesięcznie. Burmi­
strzowie, płatni radcy magistraccy i u- 
rzędnicy komunalni powinni wnieść po­
dania o ponowny wybór. W szystkie u- 
mowy z żydowskiemi lub zażydziałemi 
firmami o dostaw y dla zakładów i in- 
stvtucyj miejskich zostaną unieważ­
nione.

Z Strzeleckiego.
Zastrzelił się w  swem  mieszkaniu w  

Gogolinie 34-letni wachmistrz policyjny 
P. Schwierz. Śmierć nastąpiła wkrótce. 
P rzyczyna samobójstwa dotychczas nie 
została stwierdzona. Samobójca pozosta 
wił żonę i dwoje małych dzieci.

*

Polic a w  Strzelcach przeprowadzi­
ła rewizje domowe u tych komunistów, 
którzy się znajdują w więzieniach śled­
czych. Znaleziono pewną ilość pistole­
tów i amunicji. W szystko to obłożono 
aresztem.

Z DnbrodziońsklegO.
Na drodze w  okolicy Starego Olesna 

spadł z motoru kierownik fabryki lnu 
Grund Znaleziono go w stanie bezprzy- 
tomnvm i odstawiono do miejskiego 
szpitala w Oleśnie.

*

W tych dniach wieczorem w  posia­
dłości rolnika Stanisława Respondka w  
Bąkach wybuli ł ogień, który zniszczył 
doszczętnie stodołę w raz  z maszynami 
rolniczemi i całkowitemt żapasarńi żni- 
wnemi. Pogorzelec był bardzo nisko za­
bezpieczony. Przypuszcza się, że ogień 
został podłożony, tern więcej, że już w  
dniu 4 października ub. roku stodołę pod 
palono, tylko wów czas właściciel zau­
ważył na czas ogień, stodołę zdołano u- 
ratować.

S a d j e .
C ekawsze audycje tygodna

Transmisja muzyki .olskiej do Danji.
W  poniedziałek rad io stac ja  dudska transm i­

s j e  z szeregu  rozgłośni europejskich  krótkie 
20-m inutowe koncerty  o ch arak te rze  danego 
narodu. K oncert polski nadany będzie z W ar­
szaw y  o godz. 20,20. Z aw iera on fantazję na 
tem aty  polskie na fortepian Fr. Chopina, dw ie 
pieśni M oniuszki o raz  pieśń R oksany K. S zy ­
m anow skiego. W ykonaw cam i program u będą. 
Zofja R abcew lczow a, Eugenja Umińska i Mie­
czysław  Salecki.

Trrnfmisia ooerv .Tu-andot".
W e w torek o godz. 20 rozgłośnie ..Polskiego 

Radia'* transm itują z T eatru  W ielkiego w W ar­
szaw ie nadzw yczaj starannie  w ystaw ione v  bie­
żącym  sezonie ostatn ie  dzieło G. Puccin l’ego 
»-Turandot‘‘. R adiosłuchacze, k tó rzy  do tych­
czas t r :e!i możność poznania tylko nielicznych 
fran iren tów  z tej pięknej opery  będą mogli za- 
znajomić się z całym  utw orem .

K om ert oratoryjny z Poznania.
W  środę o godz. 20 rozgłośnie „Polskiego 

■c ir. • transm itu ją  z Poznania koncert oratn  
fy jny  « yykonaniu chóru T ow arzystw a  O rato- 
r j  ine-ro j o rk iestry  sym fonicznej pod dyrekcią  

,adysław a R aczkow skiego i S tan isław a Wie- 
chow .cja . Na uw agę zasługuje ..Polskie Re- 
cu em W itolda M aliszew skiego; będzie to 
p .erw sze w jif0nan |e te „0 ciekaw ego utw oru.

honcert oratoryjny z W arszaw y.
V czw artek  o godz. 20.15 „Polskie Radio* 

transm .tu ie z sali F ilharm onii W 'arszaw sklej 
w ie ki koncert o ra to ry jny  w w ykonaniu o rk ie­
stry  iilliarm onicznej pod dyrekcją  K azim ierza 
W iłkom irskiego, z udziałem  S tan isław y Arga- 
sińskiej, Haliny B ernasow skiej. Emmy S zabran-

skiei. K azim ierza W iklińsklego. H enryka Mer- 
kla. chóru m ieszanego S tow , urzędników  pocz­
tow ych o raz  zespołu solistek klasy  prof. A. 

C om te-W ilgockiej. W program ie w spaniała 
„K antata W ielkanocna" Jana  Sebastiana  Bacha 
następnie ciekaw y i barw ny  u tw ór A. Honegge- 
ra  „W ielkanoc w New Jo rku"  na głosy solowy 
i o rk iestrę  sm yczkow ą, w reszcie Andre Cą.oleta 
..Zw ierciadło Jezusow e" — oratorium  sk łada­
jące  się z 15 fragm entów , tw orzących  „T ajem ­
nice R óżańca".

W iełkonirtkowy koncert religijny.
W  piątek o godz. 21,40 rad io stac je  polskie 

nadają  w ielkopiątkow y koncert religijny w  w y­
konaniu chóru m ieszanego kościoła Św. K r/y  
t a  w W arszaw ie  pod dyrekcja  Jana  M n k P k e  
w icza z udzia’em Ignacego D ygasa. Heleny 
A zarew iczów ny o raz  Jana  P asie rb a  (flsharm o- 
n’a). P rogram  zaw iera  w ie!kooostne p’e*ni reli­
gijne S tan isław a N iew iadom skiego. Monius/.k’ 
o raz  szereg  sta ry ch  z XVI w ieku pieśni ool- 
skich w układzie i opracow aniu Jan a  M akiakie- 
w icza.

Koncert ch*ru katedralnego 
w Kctow125th.

W śród pow yższych audycyj W ielkiego T y­
godnia niepoślednie m iejsce zaim uie też kon­
ce rt C hóru K atedralnego  w  K atow icach, k tó ry  
■'słyszymy w e czw artek  o godz. ł7. P rogram  

'•ejm uje szereg  u tw orów  m uzyki religijnej.
W  ciągu W ie lk iego ' T ygodnia rad iostac je  

oolskie nie będą nadaw ać m uzyki tanecznej, 
w skutek C zeg o r p ro"ram  kończyć się będzie 
przew ażnie  o godz. 23.

Falc eteru na usługach cierpiącej 
I(*t? rkoścf.

Pow szechnie w iadom o, że w zrok zastępuje 
głuchoniem ym  zm ysł słuchu: znaki w ykonyw a­
ne rękam i — oto najbardziej rozpow szechniony 
sposób porozum iew ania się tych upośledzonych. 
D ośw iadczenia dokonane ostatniem i czasy  przez 
/jed n o czen ie  N auczycieli głuchoniem ych dow io­
dły, że cennym  przyczynkiem  do o d czy ty w a­

nia m ow y z ust mogą się stać  filmy kinem ato­
graficzne. D otychczasow y sposób o d czy tyw a­
nia z w arg, m ożliwy ty lko przy  najbllższem  są­
siedztw ie m ówiącego, zostaje  te raz  dopełniony 
i w  iście cudow ny sposób rozszerzony  — przez 
telew izję. Dzięki falom ete ru  głuchoniemi będą 
się mogli w kró tce porozum iew ać z jedne] p ó ł­
kuli na drugą.

Rpidio na u s t a c h  ?trażv ogniowej.
W iedeńska s traż  pożarna zaopa trzy ła  swole 

w ozy w 7 sta łych  i 7 p rzenośnych stacy j k ró t­
kofalow ych odbiorczych 1 nada vczych . P rzy  
pom ocy tych stacy j poszczególne rozproszone 
w ozy utrzym ują łączność z sobą o raz  z w 'e ra ­
mi obserw ccyl^em i w czasie po la ru , mogą ko­
m unikować sobie w zarem nie o sile rozm iarach 
i m ożności strum ienia pożaru. W w ypadku w y­
buchu dw óch lub w ięcej pożarów  naraz  m ożna 
zorganizow ać akcję ra tunkow ą w m ożliw ie naj­
szybszy  i na jsp raw nie jszy  sposób. P r* b v  za­
stosow ania te*»o porozum iew ania się dały  zna­
kom ite wyniki.

Ekstrawagancje w  nrogramach 
raiiow vch.

W  dążeniu do urozm aicenia program u rad io ­
w ego chw y ta ją  się poszczególne rad iostac je  
napraw dę n iezw ykłych sposobów . O to bowiem 
rad io stac ja  bazy le jska postanow iła nadać re­
portaż ze spadochronu, spadaiącego z lecącego 
sam olotu na ziem ię. N iezw ykła ta intp-eza 
p rzeprow adzona będzie w ten  sposób, że w 
spadochronie um ieszczony zostanie nadajnik 
k rótkofalow y, połączony z ruchom ym  m ikrofo­
nem. przez k tó ry  przem aw iał będzie pilot, za­
w ieszony w  spadochronie. O czyw iście oiiot b ę  
dzie m ów ił o w rażeniach, doznaw anych w cza­
sie spadku na ziemię. Poniew aż spadochron a- 

! puści się z w ysokości 600 m etrów , prze to  czas 
reportażu  ustalono na k!lkana*cie m:nut. Za 
znaczyć przy tem  należy, że podobną n iezw ykłą 
dopraw dy im nrezę urządzały  przed dw om a la­
ty  rad io stac je  am erykańsk ie , jednak w ów czas 
eksperym ent nie udał się.

Radio na . . .  Marsa.
P rasa  am erykańska  przynosi w iadom ość, 

k tó ra  zak raw a w praw dzie  na hum bug, ale 
k tó rą  z obow iązku dziennikarskiego notu jem y: 
O to jedno z pow ażnych am erykańskich  tow a­
rzy s tw  rad iow ych  „W estlnghouse C om pany" 
zbudow ało specjalną rad jo stac ję  nadaw czą, 
k tó ra  p róbow ać ma kom unikow ania się z.„ 
m ieszkańcam i M arsa. S tac ja  ta  p racow ać m a 
na u itra-kró tk lch  falach. Życzym y pow odzenia.

Jak Enrona rozdar ła z Ameryka?
N iedaw no tem u „P olskie R ad jo" p rzep row a­

dziło transm isję rad jow ą z drugą półkulą, a mia­
nowicie z Nowym Jorkiem . C iekaw ą Jest rz e ­
czą, w  jaki sposób transm isje  takie  są możliw e, 
w zględnie w  jaki sposób rozm aw iać dzisiaj 
można z E uropy aż z A m eryką.

O tóż przypuśćm y, iż k to ś p rzeb y w a w  W ar­
szaw ie i p raena łby  bezpośrednio skom unikow ać 
się z N owvm Jork iem . O dbyw a się -to w  n a s t  
sposób: D rogą telefoniczną łączym y się naj­

p ierw  z Anglią, a racze j z angielską k ró tk o fa ­
low ą stacją  w R ueby. S tąd  głos nasz  przedo­
s t a ć  się n rzez  rad iow ą stac ję  nadaw czą aż do 
am erykańsk iej stacji krótkofalow ej, k tó ra  znaj­
duje się w m iejscow ości Houiłon pod New Jo r­
kiem . S tac ia  ta  chw y ta  fate rad iow e, w y sy ła ­
ne przez s tac ję  angielską w  R ugby 1 przeka- 
7 tre łe w  dalszym  ciągu przez  telefon aż do tel 
osnhy w  New Jo rku , z k tó rą  chcieliśm y ro zm a­
wiać.

Z aznaczyć Jed rak  należy, łż jeśli transm isja  
rndaną ma być z Nowego Jorku  do W arszaw y , 
d ro sa  tej transm isji jes t w ów czas nieco od­
mienna. O to m ianow icie w A m eryce czynna 
ies t specjalna s tac ja  nadaw cza w  R ocky P o in t  
S tacia ta  posiada 12 olbrzym ich anten, z  któ­
rych  trzy  służą do spedaiitych  transralsyj do  
E uropy. Z tej zatem  stac ji w yprom lenlow uie 
się rozm ow y w postaci fal rad iow ych , k tó re  na­
stępnie odbiera  specjalna s ta d a  odbiorcza na 
w yspach szkockich. S tąd  już drogą telefonicz­
ną przedosta je  się głos do dow olnej m iejsco­
wości w Europie.

t
t



Program radjowy.
Poniedziałek, 10 kwietnia 1933 r. 

Wrocław, Gliwice. Godz. 6,15 gimnastyka i kon- 
- c e r t  11.15 komunikaty. 11,30 koncert. 13,u5 

i 14,05 płyty. 13,45 komunikaty. 14,45 roz­
maitości. 15,10 komunikaty. 15,40 odczyty. 
16,20 koncert. 17,30 odczyty1. 19,00 audycja 
narodowa. 20,00 koncert chóralny. '20,50 ko­
munikaty. 21.10 koncert. 22,00 komunikaty.
22.25 lekcja francuskiego. 22,50 odczyty. 

Morawska Ostrawa. Godz. 6,15 gimnastyka !
rozmaitości. 9,55 prasa. 10,10 koncert. 11,00 
p ły ty  i komunikaty. 12,30 koncert. 13,30 
transm isje z Pragi. 16,00 odczyt. 16,10 kon­
cert. 17,10 odczyty. 17,30 program dla dzieci.
17.50 płyty. 18,00 odczyty. 18,25 audycja nie­
miecka. 19,00 bicie zegara — prasa. 19,10 
lekcja angielskiego. 19,25 koncert. 20,00 kon­
ce rt symfoniczny. 21,00 śpiew. 21,20 koncert.
22.00 komunikaty.

 ̂ Wtorek 11 kwietnia 1933.
Katowice. Godz. 8,55 Transmisja z Głównego

Urzędu Loterii Państwowej ciągnienia głów 
nego losu. 11,57 Sygnał czasu oraz hejnał z 
Krakowa. 12,10 Koncert z płyt gramofono 
wych. 13,15 Komunikat gospodarczy. 13.20 
Komunikat meteorologiczny. 15,10 Komunikat 
eksportowy. 15,15 Komunikat gospodarczy.
15.25 Chwilka lotnicza i przeciwgazowa 
15,30 Komunikat Państwow ego Urzędu W y­
chowania Fizycznego. 15,35 „W śród książek* 
— omówi prof. Henryk Mościcki. 15.50 Ba­
jeczki cioci Heli dla dzieci. 16,05 Intermezzo 
muzyczne. 16.20 Odczyt dla m aturzystów 
(dział „Historia**). 16,40 „W yprawa Zal w- 
skiego w  r. 1933“. 17.00 Popołudniowy kon­
cert symfoniczny. 18.00 Odczyt dla maturzy 
stów  „Polska współczesna**. 18.25 Muzyka 
popularna. 19.00 Stefan Gątarski: „Poleska 
pieśń**. 19,15 Rozmaitości. 19.25 Komunikaty 
sportowe. 19,30 Felieton muzyczny. 19.45 
P rasow y dziennik radjowy. 20,00 Transmi­
sja  z Teatru Wielkiego w W arszawie opery 
„Turandot** G. Puccini‘ego — w pierwsze; 
przerw ie wiadomości sportowe oraz doda

/ tek do prasowego dziennika radjowego. w 
drugiej przerwie kwadrans literacki. 23,19— 

Wrocław, Gliwice. Godz. 6,15 gimnastyka i kon­
cert. 11,15 komunikaty. 11,30 odczyt rohrczy
11.50 koncert. 13,05 i 14,05 płyty 13,45 ko­
munikaty. 14,45 rozmaitości. 15,10 komuni­
katy. 15,40 program dla dzieci. 16,10 p ie ś i .
16.40 koncert. 17,15 odczyty. 19,00 godzina 
narodowa. 20,00 słuchowisko. 20.30 koncer
22.00 komunikaty. 22,25 przegląd prasowy
22.50 pogadanka teatralna. 23,00 odczyt. 23.15 
koncert.

Morawska Ostrawa. Godz. 6,15 gimnastyka1 i 
 ̂ rozmaitości. 9,55 komunikaty. 10.10 muzyka 

wojskowa. 11.00 pły ty  i komunikaty. 13.30 
transm isja z Pragi. 16.00 odczyt. 16,10 kon­
cert, 17,10 odczyt. 17.20 lekcje czeskiego : 
niemieckiego. 17,50 płyty. 18,15 odczyt. 18,25 
audycja niemiecka.. 19,00 bicie zegara — 
prasa. 19,10 odczyty. 19.55 koncert. 21,00 
kw arte t smyczkowy. 22,00 komunikaty. 22,15 

( Płyty.
Środa 12 kwietnia 1933.

Katowice. Godz. 11,40 Codzienny przegląd pra- 
t sy  polskiej. 11,50 Komunikat meteorologiczny. 

11,57 Sygnał czasu oraz hejnał z Krakowa. 
12,10 Koncert z płyt gramofonowych. 13 15 
Komunikat gospodarczy. 13,20 Komunikat eks 
portowy. 15,15 Komunikat gospodarczy. 15.25 

• Intermezzo muzyczne. 15,35 Program  d'a 
dzieci. 16,00 Intermezzo muzyczne. 16.20 
Odczyt dla m aturzystów  (dział „Historia**)
16.40 „Pamiętnik niepospolitego człowieka**.
17.00 Konkurs miesięcznika „Muzyka**. 17,40 
„Kto podlega ubezpieczeniu pracowników u- 
mysłowych**. 18,00 Odczyt dla m aturzystów 
„Polska współczesna**. 18,25 Pieśni w  wyk. 
Barblan-Opieńskiej. 19,00 Kamila Nitschowa: 
„Gospodyni śląska**. 19,15 Rozmaitości. 19 25 
Komunikaty Związku Młodzieży Polskiej 
19,30 Feljeton literacki. 19,45 P rasow y dz:en- 
nik radjowy. 20,00 Koncert. W przerwach 
wiadomości sportowe oraz dodatek do praso­
wego dziennika radjowego. 22,00 .,Na widno- 
kręgu“. 22,20 Muzyka (płyty). 22,40 Odczyt 
w  jęz. czeskim p. t.: „Romantyczność ziemi 
polskiej**. 22,55 Komunikat meteorologiczny.
23.00 Skrzynka pocztowa w  języku francu­
skim.

Wrocław, Gliwice. Godz. 6,15 do 11,30 jak we 
w torek. 11,30 koncert. 13,05 do 15,10 jak we 
w torek. 15,35 odczyty. 16,20 pieśni ludowe.
17.00 odczyty. 18.00 muzyka kameralna 18,40 
odczyt. 19,00 godzina narodowa. 20.00 kon­
cert. 21,00 komunikaty. 21,10 słuchowisko 
22,20 komunikaty. 22,30 odczyt. 22.50 koncert

Morawska Ostrawa. Godz. 6,15 gimnastyka ; 
rozmaitości. 9,55— 17,00 jak we wtorek. 17,00 
odczyt. 17,10 teatr marionetek. 18.05 k ąc k  
rolniczy. 18,15 audycja robotnicza. 18,25 chór 
dziecięcy. 19,00 bicie zegara i prasa. 19.i0 
odczyt. 19,25** muzyka wiejska. 20,05 pieśń' 
ludowe. 20.25 koncert. 21,00 wieczór muzv- 
czno-literacki. 22,00 komunikaty. 22,15 ko­
munikaty dla zagranicy.

S P O R T

Wydawnictwo: Katolika Polskiego. Górnoślą­
zaka. Gońca Śląskiego. Katolika Śląskiego 
Gwiazdki Śląskiej. — Za redakcje odpowiada: 
Franciszek Godula. Król. Huta. — Nakładem: 
Zjednoczone W ydawnictwo Gazet. Spotka z ogr 
odp.. Katowice, ul. św  Stanisława 4. tel. 14—14 
D r u k i e m :  Drukarnia Ślaska. S-ka z ogr. odp 

W Katowice, ul. Batorego 2 — tel. 8-78.

Do w szystkich związków, towarzystw  
i instytucyj sportowych.

Uwzględniając życzenia naszych cz y te ln i­
ków, oraz doceniając akcję w ładz państwo­
wych, samorządowych jak i samego społeczeń­
stw a w  dziedzinie popierania wychowania fizy­
cznego i kultury cielesnej, która na naszym te­
renie posiada specjalne znaczenie — przystępu­
jemy do rozszerzenia w naszych w ydaw nic­
twach między innymi — i dodatku sportowego.

Treścią jego będą najbardziej aktualne za­
gadnienia, poświęcone nie wybujałym rekordom 
sportowym, ale propagandzie takich dziedzin, 
które mogą społeczeństwu przynieść spodzie­
wane korzyści. Omawiać będziemy sposoby, 
warunki i zalety tych gałęzi sportu, które cie­
szą się u nas największą popularnością, uwzglę­
dniając przytem prace, wyniki i zamierzenia 
sportu polskiego, nietylko w  obecnej chwili ale 
również i na przyszłość.

Podając powyższe do wiadomości naszych 
sportowców, prosimy, by w  własnym interesie 
starali się nas informować o wszystkich swych 
poczynaniach, nadsyłając pod adresem naszego 
wydawnictwa swe komunikaty, program y i in­
ne szczegóły, dotyczące swej działalności z, ży­
cia sportowego.

Z frontu walk figowych. 
W isła — Ruch 2:0 (1:0)

Warta — Podgórze Kraków 4:0 (1:0)

O puhar Polskich Kopalń Skarbowych.
W  meczach o ty tu ł najlepszego zespołu pił­

karskiego przy Skarbofermie, wczoraj W yzwo­
lenie w Łagiewnikach pokonało niespodziewanie 
po zaciętej walce KS. Kresy z Krói. Huty 2:1 
(1:1), przyczem bramki dla zwycięzców zdoby­
li W ostal i Bogacki.

KS. 25 Wełnowiec natomiast uległo na wła- 
snem boisku KS. Pole Zachodnie w stosunku 
3:5 (2:2).

Zawody premjowe.
Z cyklu gier o premje z udziałem drużyn 

klasy „A“ i „B*‘-ligi odbyło* się wczoraj pięć 
spotkań, które dały wyniki następujące:

KS. 22 — Orkan Wielka Dąbrówka 4:1 (3:0).
Śląsk — Sparta Wielkie Piekary 1:5 (0:3).

Jedność — KS. Jedność 1:3 (0:3).
Silesia — Brzeziny Śl. 2:1 (1:1).
T. S. 20 — Poniatowski Godula

Spotkania towarzyskie.
Diana — Policyjny KS. 3:4 (1:2)
IFC. — 06 Mysłowice 2:3 (1:1)

Słowian — Pogoń Katowice 3:0 (2:0) 
Kolejowe P. W. — Pocztowe P. W. 1:0 (0:0).

Kościuszko — Ruch Sosnowiec 9:0 (3:0).
KS. Rożdzień — Czarni Cbropaczów 5:3 (3:1)

Naprzód — KS. Dąb 3:2 (2:1)
Amatorski KS. — Orzeł 1:2 (1:2).

KS. 27 — Wyzwolenie Łagiewniki 13:0.
Odra — KS. Chorzów 2:1 (2:0) 

Powstaniec — KS. 26 Giszowiec 5:1 (0:1). 
Haller — Rozwój Katowice 3:1 (2:0). 

Stadjon — Strzelec Pszów 4:3 (0:1). 
Ligocianka — Wawel Nowy Bytom 3;1 (2:0) 

SMP. — SMP. Piotrowice 0:1 (0:1).
SMP. — SMP. Orzegów 3:2 (2:2).

KS. 23 — Silesia Paruszowlec 1:3 (1:1). 
Zgoda — AKS. komb. Król. Huta 3:4 1:4).

Wyniki z kraju.
Garbarnia — Bielsko 1:0 (1:0)
Żywiec — Bielsko team B 4:2 (2:2) 
Oświęcim — Czechowice-Dziedzlce 2:2 (2:1 > 
RKS. — Sokół-Strzelce 4:3 (2:1)
Pogoń — Lechja 5:0

Ekspedycja Śląska na pięściarskie mi 
strzostwa Polski.

Uchwałą jednogłośną zarządu ŚI. O. Z. B. z 
dnia S kwietnia rb. ustalono następujący skład 
reprezentacji Śląska na m istrzostwa Polski do 
W arszawy, które odbędą się w dniach od 21 
do 23 bm.:

w muszej: Górecki, Stadjon; 
w koguciej: Nawa, I. K. B. Świętochłowice; 
w  piórkowej: Matuszczyk, P o le . KS.; 
w  lekkiej: Milic B. K S. 29 Katowice; 
w  półśredniej: Gburski, Polic. KS. 
w średniej: W ieczorek Polic. KS.; 
w  ciężkiej: W acka z 06 Mysłowice.
Po zatem będą bronili tytuły m strzów  Pol­

ski w pionkowe;: Rudzki z KS. Naprzód Li piny, 
w półciężkiej W ystrach z Policyjnego KS.

Bieg na przełaj w kraju.
W kraju odbyło się szereg biegów na prze­

lej z racji otwarcia sezonu lekkoatletycznego. 
W Warszawie bieg o nagrodę „Wieczoru W ar- 
szawsk.** przy udziale 200 zawodn. wygrał Pu­
chalski przed Kuźniekim, drużynowo, zwycię­
żył poraź trzeci A. Z. S W Wilnie bieg naprze- 
łaj na dystansie 3 800 mtr. w ygrał Sidorowicz 
w czasie 13:24. W Łodzi odbył się bieg naprze- 
łaj w trzech grupach. Bieg n estowarzyszo- 
nych w ygrał Kawecki, pań wygrała Głazewska, 
wreszcie wśród seniorów zwyciężył Gurpeda 
przed Starostą i Wróblewskim.

  . * * *
Budapeszt. W zawodach lekkoatletycznych w

hali zawodniczki polskie W eissówna i Cejziko- 
wa, przebywające na Instytucie W ychowania 
Fizycznego w Budapeszcie, zajęły pierwsze dwa 
miejsca w  rzucie kulą wynikami 11,06 i 10,58 
metrów.

Odpowiedzi redakcji.
Patent zagraniczny. Szczegółowych informa- 

cyj udzieli Urząd Patentow y Rzplitej Polskiej 
przy Ministerstwie Przem ysłu i Handlu w  W ar­
szawie.

K. B. Pawłów. 1. Nie. 2. To samo wyszkole­
nie. 3. Tylko w przeciągu roku po złożeniu urzę­
du. 4. Najprzód musi być sędzią, a później do­
piero adwokatem. 5. Nie jest nam -znane. 6. Je­
den karat waży mniejwięcej 20,5 do 20,6 gra­
mów.

F. Kr. 100. Knurów. Bank taki istnieje, lecz 
nie jest nam bliżej znany. Zalecamy wszelką 
ostrożność i zaznaczamy, że najpewniej i naj­
taniej kupuje się tego rodzaju papiery w arto­
ściowe w  naszych bankach, które nikogo nie 
oszukają.

P. P. Palowice. Jeżeli wierzyciel przy zwro­
cie pożyczki nie zastrzegł sobie żadnej dopłaty 
z powodu spadku wartości pieniądze, to obecn.e 
nie może domagać się nadpłaty. — 6.000 m a­
rek niemieckich z września 1920 roku równają 
się 546 zł. a z kwietnia 1922 roku 130,20 zł.

200. Woźniki. 200 marek niemieckich w  cza­
sie od stycznia do sierpnia 1914 roku równają 
się 246 zł, a od sierpnia do grudnia 1914 roku 
236 zł.

Dolarówka. 1. Numer nam podany nie zo­
stał wylosowany ani premiowany. 2. Mundurów 
takich nie znamy.

No. J. 22 Cz. Każdy większy skład papieru 
wskaże wzory o które chodzi.

Skrzyszów 100. Książkę można nabyć za 10 
zł. w ksieg. Katolickiej w Katowicach przy u!, 
św. Jana. Zarejestrow any bezrobotny, nie po­
siadający żadnego majątku. ma prawo do bez­
płatnego leczenia, więc i do bezpłatnych le­
karstw . W tej sprawie rozstrzyga Urząd P o­
średnictwa Pracy, który daje pieczątkę na le­
gitymację (uprawniony do opieki lekarskiej).

A. W. Mikołów. Ajencja Rolnicza „Tero!“ . 
W arszawa, ul. Hortensja 6. — Poradnik p raw ­
ny dla gospodarzy wiejskich w opracowaniu re­
daktora Edwarda Puacza kosztuje 0,95 zł. ra ­
zem z przesyłką. Należy w*płacić 0,95 zł. na 
konto PKO. nr. 19913 lub przesłać pocztą, po­
dając dokładny swój adres.

Połomja 100. Należy zwrócić się do miejsco­
wego Komitetu dla bezrobotnych (Urząd gmin­
ny) względnie do powiatowego komitetu dla 
bezrobotnych przy W ydziale Powiatowym  (Sta­
rostwo),

J. R. K. 101. Przez ogłoszenie w  najpoczyt­
niejszych gazetach krajowych i zagranicznych 
lub też przez konsulaty polskie 2. T rzeba zwró­
cić się do Dyrekcji Policji ostatniego miejsca 
pobytu z prośba o podanie, dokąd poszukiwana 
wyprowadziła się. 3. Spadkobiercy powinni po­
siadać legitymację spadkowa. W  tym celu mu­
szą udać się do adwokata (notariusza).

N. P. P. B. W marcu br. ubezpieczenie od 
ognia zwróciło sie pisemnie do sądu z zapy ta­
niem, czy śledztwo w sprawie pożaru zostaio 
ukończone. Dotychczas odpowiedź jeszcze me 
nadeszła. Jeżeli prokurator stwierdzi niewinność 
i wyda świadectwo niewinności, to ubezpiecze­
nie wypłaci premję.

S. renta p. W yrok W yższego Urzędu Ubez­
pieczeń jest na mocy § 1700 ostateczny, przeto 
go zmienić nie można. Więc nie nastąpi w ypla­
ta renty pomocniczej. 2. W sprawie renty wo­
jennej nie wiemy, o co chodzi.

L. B. 23. Ogłoszenie umieścimy według ży­
czenia. 2. fnformacyj udzieli Komisariat Policji 
lub też M agistrat w Mikołowie gdzie związek 
powinien być zarejestrowany. 3. Wniosek na­
pisać należy do Głównej Komendy Policji W o­
jewództwa Śląskiego w Katowicach.

E. L. Ruda Śl. 1 i 2. Sprawę, jeżeli sądow­
nie w ygrana, należy przekazać komornikowi sa­
dowemu celem zajęcia poborów na kopalni. — 
Ponieważ urzymanie dziecka jęst na pierwszem 
miejscu, to wysokość wynagrodzenia nie ma w 
tym wypadku znaczenia, bo cześć poborów mo­
żna potracić.

P. P. 1. Składek nie zw raca Zakład Ubezpie­
czenia na wypadek inwalidztwa. 2. Właściciel 
nie ma obowiązku przyjąć do dworu robotnika 
cegielmanego. 3. Jeżeli ostatnio nie płaci sie 
składek do funduszu bezrobocia, to bezrobotny 
nie ma prawa do wsparcia* z Funduszu Bezrobo­
cia. chociaż poprzednio płacił kilka lat składki 
do tegoż funduszu bezrobocia. 3. P oborow . 
którzy otrzymali Kat. C. musza płacić podatek 
wojskowy do ukończenia 40 względnie 45 roku 
życia.

J. B. Wygorzele. Bank Gospodarstwa Krajo­
wego względnie Rada W ojewódzka udziela obe­
cnie pożyczek tylko tym osobom, których ma­
jątki wystawiono na sprzedaż przymusowa (na 
subhaste). Jeżeli powyższe nie zachodzi, naten­
czas napomnienia są  bezcelowe.

TEATR I SZTUKA.
TEATR POLSKI W KATOWICACH.
Przedstawienie dla Stow. Mężów Katolickich.

We w torek 11 kwietnia o godz. 19,30 odbę­
dzie się sprzedane przedstawienie „Golgoty*' 
dla Stow. Mężów Katolickich.

Bony zniżkowe i passe-partout nieważne.
Przedstaw ienie dla Rady Urzędniczej Skarbo- 

fermu.
W  środę 12 kwietnia o godz. 19,30 odbędz e 

się sprzedane przedstawienie „Golgoty** dla Ra­
dy Urzędniczej Skarbofermu. Bony zniżkowe i 
passe - partout nie ważne.

R E P E R T U A R :
W torek, dnia 11 bm. „Golgota** przedstaw ię, 

nei sprzedane o godz. 19,30.
Teatr Polski na prowincji.

Poniedziałek, dnia 10 bm. „Golgota** w B y. 
tomiu o godz. 19,30.

Repertuar Kinoteatrów w  Katowicach.
Kino Capitol: „Królowa niewolników** i „Flip 

j Flap ich dole i niedole**.
Kino Casino: Jedyny w swoim rodzaju film 

„Pozwólcie nam żyć“...
Kino .Colosseum: „Każdemu wolno kochać**. 

Muzyka Kataszka Karasińskiego.
Kino Rlałto: „Bezdomni**.
Kino Union: „Faw oryta M aharadży".

Repertuar kinoteatrów w Król. Hucie.
Kino Apollo: I. „Boczna ulica**. II. „Dobro­

czyńca ludzkości**.
Kino Colosseum: I. „Gloria**. Brygida Heim.

II. ..Król stenów**.
Kino Roxy: I. „Zungu". II. „M okra parada.

III. .Proces Rity Gorgonowej**.

Dział handlowy.
Z Centralnej Targowicy w M ysłowicach.

Na centralną targowicę w Mysłowicach — 
spędzono od dnia 28 marca do 3 kwietnia br.: 
1037 sztuk bydła, 2168 świń, 235 cieląt, 8 ow.ee. 
Razem: 3448 sztuk zw erząt.

Płacono w dniu 3 kwietnia br. za 1 kg ży­
wej wagi za (ceny loco targowica łącznie z ko­
sztami handlowemi): Bydło: pełnomięsiste wy- 
tuczone 70—77 gr. Stadniki: pełnomięsiste. wy­
rosłe najwyższej w ahości rzeźnej 68—75, oeł- 
nomięsiste młodsze 62—67, miernie odżywione 
młodsze i dobrze odżywione starsze 55—61. — 
Jałówki i krow y: pełnomięsiste. wytuczone ja­
łówki najwyższej wartości rzeźnej 67—77, peł­
nomięsiste wytuczone krowy, najwyższej w ar­
tości rzeźnej do lat 7-miu 67—77, starsze w y­
tuczone krowy i mniej dobre młodsze krowy i 
jałówki 56—66, miernie odżywione krowy i Ja­
łówki 48—55 Cielęta: najprzedniejsze cielęta 
tuczone 65—75, średnie tuczone cielęta i naj­
przedniejsze ssaki 55—64. mniej tuczone cielę­
ta i dobre ssaki 48—54, liche ssaki 40—47. — 
Świnie: tuczone ponad 150 kg żywej wagi 1.30 
—140, pełnomięsiste od 120— 150 kg żywej wa­
gi 120—129, pełnomięsiste od 100—120 kg żywej 
wagi 110— 119. pełnomięsiste od 80—100 kg ży­
wej wagi 100—109. — Przebieg targu: Spęd
normalny, targ spokojny, tendencja u bydła mo­
cna, u świń słaba-

Składajcie datki na pomoc dla bezro* 
butnych. —  Konto P K. O. 307 .795 .

1. Urząd Skarbowy w Katowicach 
podaje do publicznej wiadomości, iż 
w dn* u 21. kwietnia 1933 r. o godz. 
10 odib'dzie się w magazynie firmy 
Hartwig w Katowicach, przy ul. S ta­
wowej (Dworzec Celny) publiczna 
sp rzedaż  różnych książek oraz ma­
teriałów piśmiennych, zajętych za 
zaległe podatki księgarni Fischera w 
Katowicach.
Za K ierow nika Urzędu Skarbowego: 

Burdę, referendarz.

Tanio!
2 róże wys.-pienne, 5 róż krzaez., 5 dallj 
szlach., 5 bylin, najlep. gat. w tym roku 
kwitn., wlączn. opak. i porta tylko zł 18. —

Fr. Gartman — Poznań
Ogrodnictwo — Nasiona

Ilustrowany cennik na życzenie.

j^OtaapOJZUKUlI^I

S tarsza modniarka ka­
peluszy poszukuje po­
sady. Zgłosz. do redak­
cji pod „Modniarka**.

Fryzjer pierwsza siła, 
samotny, poszukuje po 
sady. Zgtosz. pod „Fry
z j e r “ .

KotodzleJ dobrze wy­
praktykowany w swo- 
jem rzemiośle przyjmie 
posadę najeb tniej na 
folwarku. Oferty pod 
„Kołodziej**.

Pracowity czeladnik
rzeźnicki po wojsku 
poszukuje pracy w  tym 
fachu. Łaskawe zgło­
szenia do Readkcji pod 
„rzeźnik**.

Sprzedaże

Sprzedam maszynę do
wyrobu dachówek ce­
mentowych i młynek 
do mieszania farby. — 
Jan Mrózek, W. Haj- 
juki. Krakowska 129.

uożne

Malv wvdatek a wiel­
ka korzyść stanowi 
drobne ogłoszenie w 

naszej gazecie!

Masz obaw ę wysłać w 
podróż twoją żonę, cór 
kę, krewną, wyślij ich 
pod dyskretną opieką 
detektyw a „Pogoń** Ka 
towice, Rynek 4.


